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Karków, piętek 29 grudnia 1944

N it lam d u flo n e  p rze z  R e d a k c ję  ręk o p isy  b ę d ą  zw ra c an e  
a u to ro m  jed y n ie  przy  d o łąc z a n iu  p o r ta  z w r r tn e ju .  r t e n u m tr a ta  
m ie s ię c z n a  6 .—  zł., i o d n o szen iem  do dom u 6 .S 0  z t. V  Rzeszy 
z d o p ła tą  p o r ta  7 .S 0  zl. W G m . Gub. ty lk o  p re n u m e ra ta  p rzez  

u rzęd y  p o cz to w e. K onto  czeu o w e: W a rsz a w a  8 a 8 .

Wśród fenku ar ma' toczą się 
rokowania w Atenach.

Pren jer brytyjski Churcn.II rezyduje w czołgu.
Sztokholm , 28 gruch 'a . Jak  donosi agencja  Reutera z Aten, w  sto licy  Grarji, roz­

poczęły sie konferencje w spraw ie doprowadzenia do komp imiru pomiędzy kohiu- 
nistycznym i powstańcam i z Jednej strony, e -zadem greckim  i W ielk Lłrytonto z dru- 
giej i *ny. W pierwszym  posiedzeniu w zią! udział premjer brytyjsk i C hutchlll i an ­
g ie lsk i m inister spraw zagranicznych Eden, którzy w czasie św iat Bożego Narodzenia 
wobec wciąż zaostrzającego się kryzysu politycznego na terenie Grecji przybyli po* 
rpiesznie do Aten.
P rz e d  rozpoczęciem  ogo lne j k o n fe ren c ji 

o ib y ły  sie n a ra d y  p rzedstaw ic ie li a n g ie l­
sk ich  z osob is tościam i g reck im i. I ta k  m. in. 
Churchill spotkał sie  «. premjerem greckim  
P apan drej i m etropolitą greckim  Dem askl- 
r.oscm. W ystosow ano  rów nież w ezw anie do 
lew icow o-ra tlyka lnych  o rg u n izacy j, zn a­
n ych  pod nazw am i „E A M “ i „E L A S “, aże­
by w ydelegow ały  n a  zw ołana ko n feren c je  
sw ych  iirzedsfaw icieli. P o  d łtig in t w ah a n iu  
przybyli również do m iejsca na.-aa następ-i- 
jacy d -legaci greckich orgaoizacyj lew ico­
wych, które zorganizow ały powstanie: 
b ian tes generalny sekretarz kom unistycz­
nej partji Grerii i członek centralnego ko­
m itetu organizacji „ELASA Partsalides, 
generalny sekretarz centralnego kom itetu  
„EAM“ oraz generał-m ajor M idakas, do­
wódca 1-go korpusu w ojskow ego „ELAS“.

Huk armaf i siln y  ogień moździerzy oraz 
turkot karabinów m aszynow ych towarzy­
szy ł konferencji. Żaden z uczestn ików  n ie 
m ia ł r rz y  sob ie b ron i. Z anim  delegaci 
„E L A S " weszli do sa li k o n fe ren cy jn e j, od­
w ieziono ich do b ry ty jsk ie j k w a te ry  rtów- 
n°.i w A tenach , gdzie w ezw ano ich do zło­
żen ia b ron i. R ów nież p rzedstaw ic ie le  An- 
g iji oddali b ro ń  zan-m  w stą p i1;-na s i le  po­
siedzeń Oprócz przedstaw icieli róznysn  
kierunków politycznych na t l e n i e  Grecji 
oraz reprezentantów A i.g lji przybyli rów­
nież na kcnf-irende dyplom atyczni przed­
stawicieli- S tanów  Zjednoczonych. U.iJI So­
w ieckiej i rządu de G aulle‘a.

N a ra d "  za in a u g u ro w a ł ( !b uw ili!!. w y g ła ­
sz a ją c  15-m inutow e przem ów ienie. P rzc- 
m ó w im ie  to m u sia ło  być pow lorzone przez 
C h u rch illa , poniew aż delegaci ug rupow ań  
k o m u n is ty czn y ch  p rzyby li dop iero  w go­
dził e no rozpoczęciu rokow ań, tłum acząc 
sie  tru d n o śc iam i w ynikautrjerni z toczących 
eie w alu  n a  te ren ie  sto licy . Churchill w y­
raził nadzieje, że organizacje powstańców  
przyjm ą w arunki wreczone im przez gene­
rała an gielsk iego  See iie. sp raw u jąceg o  
naczelne dow ództw o w ojsk  an g ie lsk ich  na 
te re n ie  G recji. P re in .ier an g ie lsk i o św iad ­
czył w zw iązku 2 tym  że w o jska  a n g ie l­
sk ie  p rzy b y ły  do G recji ty lko  w ty ra  celu. 
azeby A ng lia  m ogła sie w yw iazać zc sw ych 
zohow iazań. Życzeniem czynników  j ngiel- 
sk ich  jest ieclynie doprow adzen ie  do ta ­
k iego  s ta n u  fak tycznego , k tó ry b y  pozwolił 
n a  odbycie ta jn y ch  w vborów , w yn ik  k tó ­
rych  by łby  no .lstaw a d la  s tw orzen ia  o d ro ­
wi ochuego rządu greckiego . C hurch ill do ­
dał. że interw encja angielska na terenie 
Grecil doszła do skutku za zgodo ze rów­
no R oosevclta, jak i S ta lin r 0:1 chw ili 
jedfink p rzybyc ia  w o jsk  R ygielskich do 
G recji doszło do gw ałto w n y ch  i n iespodzie­
w anych  rozruchów , do k tó ry ch  w m ieszano 
rów nież A nglików . W obec tego Angl.ia 
czu je cie zobow iązana ca ła  s p r a y < dop ro ­
w adzić do pozy tyw nego  zakończenia. N ie­
odzownym  warunkiem  iednak do unormo­
w ania sytuacji w Grecji jest przyjenle p zez 
pow stańców  warunków  generała Scobie I 
zastosow anie sie  do . lisb.

P o  przem ów ieniu  C bu rch flla  z a b ra ł g łos 
n acze lny  dow ódca w ojak a lian c k ic h  w re jo ­
nie śródziem nom orsk im  m arszałek polny  
A lexander, poiztnn zwróci) sie <to zeb ra ­
nych a r ty b 's k u p  A ten. z a p y tu ją c  ich. czy 
«ą dalsize ośw iadczenia. P o  pew nej nie­
p rzy jem n ej P rzerw ie — ja k  donosi ag en cja  
R e u te ra  — złożył deklaracji, jed«n z dele£3- 
tćw  rządii greckiego, M axim »s. ?at»rał g ło . 
równ'eż prem jer grecki Papandreu oraz 
d elegat kom unistyczny A i-ralldłs.

P u  zakończeniu  przem ów ień w stępnych  
opuśc ili salo k o n fe ren cy jn a  zarow no  C h u r­
ch ill, E dai i resz ta  p rzedstaw ic ie li an g ie l­
sk ich , j«k  rów nież wwzysoy^ inn i u czes tn i­
cy  narodow ości nie g reck ie j, poęręm  n a ra ­
dy tocj/yły sie dalt-i Prem ier brytyjsk i u- 
dał się zpowretem  do sw ego m h jsca  pi s ło ­
ju w A tenach w czołgu. D ro g a  la  prow a 
dziła przez ulice, eąłkowie-ie 71 m knięto  d la  
publiczności, przycizfem na każdym  rogu  u- 
8tnwi'vn*» był^  czo łg  k tó re  airm atam i i ka- 
ra b in a m i m aszyno  ,v"mi s trze g ły  ulic, k tó - 
rem i przt jecha ła  de legac ja  an g ie lsk a .

Po opuszczeniu soli konferencyjnej przez

Churchilla doszłi do burzliwych scen, w y- 
w rłanych w ystąpieniem  delona'ów komu­
nistycznych. Sekretarz partji kom unistycz­
nej Partsalides ośw iadczył, że komuniści 
greccy są w m oiit- sl kontynuowania w oj­
ny chociażby przez 40 lat.

O gólne podniecenie, k tó re  ot>f.:tuowalo 
w szystk ie! uczestn ików  k im terenc ji cl on złe 
do punk tu  ktilminacyjnipigc,, ku ody b. d y k ta ­
to r  g reck i P la s t ira s . sp raw u ją cy  obecnie 
fu n k c je  naczelnego dow ódcy yo jsk  rządo ­
wych ośw iadczył, że zw olenników  p o w sta ­
n ia należy uw ażać za ludzi bezw artośc io ­
w ych. Każdemu z mówców, którzy w ciągu  
narad zabierali głos, k ilkakrotnie przery­
wano tak , że o sp is a n iu  p ro toko łu , zawie- 
ra ją ce ^o  dostow ny tek e t p rzem ów ień, nie

P ra sa  ssw ebsha - tw is rb x a t

m ogło być m ow y Do szczególnie ostrej 
scysji doszło w toku dyskusji pomiędzy 
przywódcą kom unistów  Partsalidesom  i 
generałem  Plastlraser.i P a r ts a lid e s  a lb o ­
wiem stw ie rdź ,!, żft t. zw. k o n flik t g reck i 
jesit w rzeczyw istości kon flik tem  pom iędzy 
ca łym  imi-odem g reck im  z jednej, « A n g li­
kam i z d ru g ie j e t ro ry .  Gomora! P las .itra s  
odpow iedział na to, że organizacje komu­
nistyczne nie m ają żadnego prawa uważać 
siebie ca oswobodzlcielf Grecji, n a  co 
P a r ts a l id a s  odparł, że kontiuulści rep rezen - 
t a ją  ludność g recką. P I as t i r  as ośw iadczył, 
że komnitiiśei nie p rzyczyn ili się  w żaden 
sposób do n iesien ia  pom ocy w sp raw ie  
g reck ie j z!a w y ją tk iem  fak tu , że to  i ów dzie 
popełn ili itewmego ro d za ju  m order* tw a n a ­
to m ias t G rec ja  fak ty czn ie  zyslafą osw obo­
dzona fak tem , że N iem cy odeszli. S tw ie r­
dzenie to w yw ołało  nową burze na sali, 
podczas gdy  z zew nątrz gm achu  s ły ch ać  
było  m eiw zerw ane iiraw ie b o m b -rd o w a r e 
i odgłosy  w alk, o d b y w a n y c h  się w ró ż ­
nych  dzieln icach s to licy  G recji.

„Churchill wystawił swój prestiż na ryzyko".
Sztokholm , 28 g ru d n ia . Przebyw ający w 

AngiJI eprazdawcy prasy sztokholm skiej 
kom entują szczegółow o dram atyczną po­
dróż C hurchT a I Edena do A4en.

W 'd łu g  w yw odów  londyńskiiego ko- 
resp o u d en ta  dzienn ika „S tockholm  T idnln- 
g en “. Churchiill w y staw ił na los szczęść: 
zarów no  sw oje  w łasne bezpieczeństw o, ja k  
i sw ó j p restiż , celem zakończ.inia k ry zy su  
greck iego . Jego podróZ w św ięta Bożego  
Narodzenia do Aten w yw arła w Londynie 
głębrkie wrażenie, a rów nocześnie w y k aza­
ła. ja k  ciężkim  i skoiri rd i ko w anym  je st 
tanitcis-zy kryzyw. 'W edług sp raw ozdan ia  
londyńsk iego  koreapom derta dr/ennilka 
„Dagc.nis N y h e te r“, nodróż C h u rch illa  i E - 
d* na do A ten tłum aczy  snę w A nglji w tym  
Runsie. ża Tylk* -rzez rzucenie na szalę 
w szystkich środków rto>acych do dyspo­
zycji uda się doprowadzić de rOzw’ązanIa 
kryzysu greckiego, a to ze 'w zg lędu  zarów ­
no na m otyw y w ew netiznc i. ja k  m iędzyna- 
n  dow ej ro li t^ k i  ang i flsl iej.

W  ko łach  dypłoniatycizniych La.ndynu 
zw racaj a uw agę — ja.k ośw iadcza korespoii- 
den t — że ChuichilC m usiał zm ienić sw oje 
s ia n c w is to  wobec zagadńiania greckiego  
od dn ia 8 g ru d n ia , poniew aż w ów czas fo r­

m acje  pow stańcze nazw ał bun to w n ik am i 
przeciw ko konsty tucy  j uęiau rządow i g rec ­
kiem u, n a to m ia s t obecnie je s t  gotów  p ro ­
w adzić ro k o w an ia  z członkam i o rg an iz a ­
cji pow stańczej. O ln o s i a ię  w rażenie, że 
kró l Je rz y  greck i nie zo rla t po in fo rm ow a­
ny  o podróży C h u rch illa , co św ,a Uczyłoby, 
,‘ż w dotychczasow ych w zględach wobec 
k ró la  g reck iego  nadtopił odw rót. W  rc ” e 
gdyby  p o d L'óż C h u reh llla  i E dena do Aten 
nie pow iodła się. w ów czas oznaczałoby to 
najw iększą porażkę po lityczna, ja k ą  prze­
żył rząd G hurch illa  od chw ili sw ego po­
w stan ia . W ów czas nie by łyby  w ykluczone 
daleko idące konsekw encje. N ic spodziew ano 
•sic. pisze dziennik jsMnrgein Tidni.i gon“. że 
C h n reh ill ohwyf.i sie  tak  d ram atycznego  
kiroku . sam e św ięta Bożego N arodzenia.

K onflikt grreki m usiał w idocznie dcGść 
do punktu ku!m'nacy;n, go. E h u reh ill je- 
eizcze n igdy  dotyehe/asi tak  d ram a ty czn ie  
nie w ystaw ił na T z y k o  Fwcgo .ireytdżu 0- 
sobi,»te.go. Dziiennik ,.$venska  M orgcnbla- 
d c t“ podkreślę  że podróż O hurehitio  lo A- 
ttm  anaoczśtfłd  n a r ó b  wi aw ric tsk iem u  
ca la powagę sy tu ac ji. W  londyiiiskieh k o ­
łach  dyplom ptyc: n :ych jeszcze w d rug im  
dnin  św ią t <-św iadczono, że krezys grecki 
joszcze Jest bardzo daleki od rozwiązania.

Skutek wysiłków Churchilla jeszcze niepewny.
Sztokholm . 28 g ru d n i 1 . P rzybycie p r e -1 A tenach , stw ie rdzające , że w ojska angieL- 

mjera brytyjsk iego do Aten roszada szereg sklo przybyły do Grecji po porozum ieniu  
riskaw y' h I zarówno charaktery '"cznvoii 
dla obeenjj sy tu a tli AnglU  arpektów. bio­
rąc pod uwagę fakt. że podróż ta podiefa  
przez premiero brytyjsk iego w czasie św iat 
Bożego Narodzeni? n iew ątpliw ie obciążyły  
C hurchilla n letylko fizycznie, ale I moral- 
nie.

N ależy stw ierdz ić , że pow ody, k tó re  sk ło- 
n ily  C h u rch illa  do p rze d sicu z ię c ia  o s ta ­
tecznej p ró b y  ugaszen ia  pożaru  w G recji 
m u sia ły  być bardzo  pow ażne. N iew ątp liw ie  
zaw aży ł na te j decyzji fak t. że in te re sy  a n ­
g ie lsk ie  na łeren ie  G re c ji_zna.id_u.ia sie w 
obliczu n iebyw ałego  n iehezp^n^eństw a, 
a lbow iem  pozycja angielska w Grecii J"st 
Jedna z ostaflnrch pozycyj A n g lii na konty­
nencie, a w raz ie  jej p rze g ra n ia  Angl.ia by ­
łab y  zm uszona do w yrzeczenia sic s tre fy  
w rdyw ów . p o sia d a jące j o lb rzym ie znacze­
nie, dla p rzyszłego  rozw oiu po lityk i z a g ra ­
n icznej W ie lk ie j B ry ta n ji .

W y g łasz a ją c  znane przem ów ienie w Izb ie  
G m in C h u rch ill nazwa? obecnych sw ych 
k o n trah e n tó w  n a ra d  łiteńsk ieh  „bolszew i­
ka ni. zb rodn iarzam i, g an g s te ra m i i nliez- 
nifeąmi". K w estia nie jest lesi cze rozstrzy­
gnięta. lak i ekutok odninslr. Ingo wezwanie 
do złożenie brc* . w ystosow ane do komu­
nistów , n ależy  je d n ak  przypuszczać, żc, w y­
n iki ko n feren c ji uw idocznię sie w c iągu  
n ajb liższych  dni. N a sp e c ja ln ą  w zm iankę 
z a a łu g u ja  piraytem  w yw ody C h u rch illa  w

Me Londynu zc Stalinem  i Rooseveltcm .
Tego m d ż rju  ośw iadczenie u w y p u k la  fak t. 

e A nglia  naw et w knnceM/ijinwą/iM przez 
S talina sferze w tły w ó w  b rytyisk irh  nie 
Ii ji w strn ie ppstejioutać w edług vz!asnych
decyzyj, lecz (•'iłkowicie zuleżma od uprzed- 
niei zgody S talina.^

Tego ro d za ju  sy tu a c ja  c h a ra k te ry z u je  
d o b itn ie  trw a  jacy  od d łuższego czasu  p ro ­
ces s tra c e n ia  u rzez an g ie lsk a  p o lity k ę  ze­
w nętrzne su o h o d y  dz ia łan ia  na te ren ie  
E u ro p y . Poraź pierwszy w h istorii W itl-  
klci B rytan ii prem jer angielsk i I Jego mi­
n ister snraw zagranicznych w czasie św iąt  
Bożego Narodzenia, ohehadzonych na tere­
nie Ai<glji w sp osób ,niezwykłe tia d y cy jn y  
przybyli ód m ałego p instow ką aby w ystę­
pować tam w roli „trażaka politycznego

R czw ój w y p ad k ó r g reck ich  s tw a rz a  n ie­
w ątp liw ie  c iekaw y  fa k t pr.tcodcusy jny . a l ­
bow iem  okaże sie, czy Angl ia p o tra f i z re a li­
zować swe in te n c je  polityczne w k ra ju , w y­
raźn ie  przydzielonym  A n g lji przez Mo­
skwę. D latego  też łatw-o w ytlóm aezyć w y ­
sokość kosztow  m oralno  v ..litycznccb  i 
p restiżow ych . k łórcm  Churchill plaM chc­
enie ża kryzys grecki, przyczem  nie n a le ­
ży zapom inać o tem . Saka w y ją tk o w ą  już  
cene przedtem  p łacił słąrrtnow i za uznan ie  
tirzez M oskw ę w nływ ńw  an g ie lsk ich  n a  te ­
re n ie  G recji.

Berlin o wypadkach w  Grecji.
Ko-esipomdewt dyplomatyczny „Niem ieckiego 

Biura Informacyjnego" pisze:
W yjazd Churchilla 1 Edena w  trasie św iąt 

Bożego Narodzenia do Aten nazywają w berliń­
skich kołach politycznych pielgrzymką do Ca- 
nossy. Ten sam Cnnrchill, który w imieniu mo­
ralności brytyjskiej demokracji odrzucił od sio- 
bie myśl zezwolenia na wywarcie na siebie gwał­
tu na ulicy ze strony dziewki z pistoletem w r^- 
ku; ten sam premjer brytyjski, który jeszc :• 
niftdaąs no wierzył, iż ma reprezentować swój 
własny, a także — jak oświadczył — homor im- 
perju.m brytyjskiego, składając oświadczenie, i »  
paklowanie z taką hołotą, nie wchodzi wogóle  
w rachubę, w m iędzyczasie przybył do Aten w  
towarzystwie swego ministra spraw zagranicz­
nych, aby ta,n. właśnie z tą „dziewką" rokować  
na stopie równouprawnienia.

Jest to wydarzenie polityczne, zabhtgującs 
bezwątpienia n,a podkreślenie, ponieważ okazu­
je ono, że sytuacja w Grecji stała się tak chao­
tyczna i bez wyjścia, że Churchill osądził, i i  je­
dynie osobiście i to przy zrezygnowaniu za 
swego uczuciowego nastawienia i przy przekre­
śleniu swoich niedawno ogłoszonych za^ad bę­
dzie w stanie ją rozwiązać. Nie jest to wpraw­
dzie niczem nowem, ponieważ Churchill w cią­
gu swej karjery politycznej umiał już kilka­
krotnie zm ieniać żagiel stosownie do wiaitn* 
i — wym ienić tu naltży choćby tylko jego sto­
sunek do bolszewizimu — zaczynał uwielbiać to, 
co w swoim czasie skazywał na stos. Jednym X 
powodów, który skłonił go do tej podróży mo­

gła być opozycja polilyczna w całej Anglji. Vo- 
tum zaufania, jakie Churchill oirzyrmał w czasie 
głosowania nad jego oświadczeniem w spiaw ie  
Grecji, pozostawiło niektóre sprawy otwarteimi, 
zwłaszcza, że liczba parlamentarzystów, którzy 
wstrzymali się od głosowania była ynaczrie  
większą niżby to można było przypuszczać, b io  
rąc poc uwagę powagę sprawy. Dalszym wca.e 
poważnym powodem by:a zdaje się także troska 
o rzeczywiste na,*taiv ienie Związhu Sow ieckie- 
go.

Niewątpliwie oficjaln* Rosja zachowywała wo­
bec wypadków w Grecj; nrlczem e, z czego w  
kołach brytyjskich wnioskowano o jej zgodiie  
na roszczenia W ielkiej Brytanj odnośnie 00 
Grecji, jako angielskiej sfery wpływów, jakkol­
wiek nieuprzed.zeni obserwatorzy widzieli w tem  

jedynie życzenie Kremla kierunku powśćią- 
gM-rfSd Anglji przy regulowaniu spraw wscho­
dnio europejskich, a przcaewszystkiem sprawy 
polskiej Pozalem onserwalorzy ci byli zdam.a, 
iż nie należy za po rai i’ ać o fakcie, żj Moskwa 
nieoficjalnie będzie tam reprezentowała właśnie 
len rucli grecki, który Churchill uznał za v> ta- 
ś-iw e zgnieść jako przeciwnika polityki roiriel- 

skiej w Grecji, a mówiąc ogólnie także na Bał­
kanach.

W  Berlinie pomija się iprawę, do jakiego sto­
pnia na w izjlę  ateńską ChuichiGą w okresie 
świąt Bożegc Narodzenia wpłynęła myśl oc Jo 
m ocarslwowo-polityczncgo współdziałania pomię­
dzy Stanami Zjcdnoczonemi 1 Związkiem SoWuC- 
kim kosztem Anglji również na morzu Siód- 
zierinem . W każdym razie uderzającą jest oko­
liczność, że także w czołowych dziennikach ame­
rykańskich cora więcej toruje sob:e drogę prze­
konanie, że Churchill we wszystkich zagadnie­
niach europejskich, a także w agadnieniu pol- 
skiem i grcckiein miał nieszczęśbwą tękę, wsku­
tek czego także w Stanach Zjednoczonych mnożą 
się zapylania, czy tpnże C.hu-chill z punktu wi­
dzenia polityki wpwnęirziiej, jak i zagranicznej 
jert jeszcze tym samym politykiem, którego na 
podstawie bojowych dekla-acyj z roku 1940, za­
pewniających o woli pokoju, uznnn bez zastrze­
żeń jako inicjatora i inspiratora1 walk, przeciwka 
mocarslwu, zapewniającemu Dorządek w euro­
pie, t. j. przeciwko Niemcom,

Długi, na p-aw ie 5 s :roi. a.tykuł, zam iesi, zo­
ny przez dziennik „New York Times", kl 5rJ” 
spoikał się z najwyższem zaiinteresowaniem w 
prasie międzynarodowej wprost odmawia pre- 
mjerowi brytyjskiemu prawa do wysiępowania  
jui teraz w imieniu demokracji, ponieważ demo­
kracja nie jest dopiawdy dziew iią, którą jakiś 
kom wojażer z pistoletem w ręku mógłby znie­
wolić na ulicach Alen. Jest to pow .-dziane w ię­
cej niż wyraźnie. A jeżeli ten sam dzień aik zwra­
ca uwagę aa wewnętrzno-polityczue trudność: w 
Anglji, jak również na m ożliwość rozipadn:ęcia 
się brv'yjskiego rządu Koalicyjnego, jeżeli dalej 
podkreśla, że urzędowe slanowisko Churchilla 
zostało podminowane wskurek jegc własnych  
błędów, i jeżeli pozalem, niezależnie od takich  
przypadkowych oKolicznośei, zadaje z.asadn.~ze 
pytanie czy Churchilla można jeszcze wogóle u- 
ważać za gwaranta ideologicznej podslaaw, na 
której opiera się wola zwycięstwa świata demo' 
KratoCznego — to argnmenly te stanowią bezpo­
średni dowód, że u 1, w ej w niektórych kołach  
Stanów Zjdenoczonych wiara w JtwnMjią .siłę s >- 
jusiru aljantów, za któnej uci-Ieśnienie Churchill 
wciąż jesizcze chciałby uchodzić, otrzymał.: cię­
żki cios. Tem sanrem Irkie że strony am-ryknń- 
s-ki ej otrzymano dowod, że polityk* brytyjska 
w rozgrywce sił odgry-wa jedynie role Thoczną, 
co wynika również z tendencji, uwioocznionej 
w układzie francnsku-sowieckim. nodpi.ianyTtt 
przez de Gaulle w Moskwie do ograniczenia roM
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W południowo-wschodniej R«?2gfi 
walki przybrały p a gwałtowności

Próby amervk^ńrkre przyjścia z odsieczą zamkniętej w Bastogne 
r^łodz' spałzły na niczem, -  Na północnym pcgraniczu Lotaryn­
g i i  i Alzacji wojska niemieckie w dalszym c?ą£U wypierają Amery­
kanów. — We Włoszech wojska niemieckie i wfoskfe zaatakowały » 
pozycje amerykańskie. — Na Węgrzech bolszewicy utrzymują swój 

nacisk. — W Slurlandji znów załamały się ataki sowieckie.
Berlin, 28 grnfinia. Naczelna Komenda 

N iem ierkich S ił Zbrojnych kom unikuje z 
Głównej Kwatery F iiim ra  w dniu 27 grud­
nia;

W ielka ".Itw? na terenie B eigjl południo­
w o-w schodniej i w środkowym  Luxembur-

;u przybrała dalej r.a gw ałtow ności. W re- 
onie na północ od Laroche w yw iazala sie 
wczoraj b itw a pancerna o w ielkich roz wia­

rach P .zy nieznacznych w łasnych stratach  
zn isz .zono przytem albo zdobyto 70 czoł­
gów  trzeciej i siódm ej am erykańskiej dy­
w izji pancernej.

A m erykanie atakuJae od południowego  
zachodu i południa » dalszym  ciągu na­
darem nie próbowali przyjść z odsieczą 
sw ym  form acjom  stłoczonym  na w ąskim  
teren ie w okół Bastogne. T ak'sam o na tere­
n ie środkow ego Luxeniburgu załam ały sie  
now e natarcia n ieprzyjacielskie.

T ylko w rejonie na zachód od Echternach  
przecii ~nEk zdołał lokalnie zyskać na tere­
nie. W ysoka ogólna liczba 158 czołgów  nie­
p rzyjacielsk ich ,'k tóre zniszczono albo zdo­
byto wczoraj na zachodzie, dowodzi upor­
czyw ości w alk  I przewadze naszej broni 
pansernej. *

Nad łó t n u c i i  granica lotaryńsko-alzac- 
ka nasze w olsk a na kiiku odcinkach dalej 
w yparły  nieprzyjaciela.

Na północny wschód od W rissenbergu  
oczyszczono przedpole W ału Zachodniego  
I uwolniono szereg m iejscowości. W  gw ał­
tow ny »h i prowadzanych przez cały dzień 
w alkach powietrz '»ch niem ieccy piloci 
m yśliw scy zestrzelili ponad zachodnim  ob­
szarem  w alk i 35 sam olotów  n ieprzyjaciel­
skich.

Nosze lotn ictw o bojow e I b lisk iego  
w sparcia znacznemi siłam i obrzuciło uocy 
ubiegłe] bombami nieprzyjacielska komu­
n ikacje dowozowa.

Ogień naszych broni dalekcnośnych na 
Leodjum, A ntw erpie i Londyn kontynuo­
wano.

W e W łoszech środkowych w ojska nie­
m ieckie f w łoskie w toku mcspLdzUwane- 
go ataku w rejonie G allicano p n s h n - s ły  
pozycje am erykańskie i wypa-'ły o kilka 
kilom etrów ńa południe form acje 92 a- 
moryk«.ńf k i. J dyw izji piechoty. W zięto  
I r żytem  licznych jeńców, głów nie m urzy­
nów. Na północny wschód od Faenzy odży­
ła znowu lokalna działalność bojowa.

Znaczniejsze siły  n iem ieckie aż do począt­
ku grudnia rbezp.uczały w rejonie Poda- 
goricy na północ od jeziora Skute ri za­
chodnia flankę naszych oddziałów w ycofu- 
ła sych  się z Grecji, W m iędzyczasie prze­
w ażające siły  band zablokow ały drogi 
marszu odwrotowego w kierunku północ, 
nym. *.V uporczywych, trw ających przez 
kilka tygodni potyczkach niem ieckim  gru­
pom bojowym  udało się wyprzeć bandy i 
sfor«ow cć przełam anie poprzez góry Czar- 
nogórza. Mimo bardzo trudnych górzy­
stych  w arunków drogow ych na obszarach  
poczq łk oro  zalanych woda, a następnie po­
krytych lodem, w yw alczyły  one obecnie 
łączność z naszemi głównem i siłam i, stacjo- 
m w an em i na terenie północnego Czarno, 
flórza.

Na W ęgrzech nas ze Jednostki ubezpiecza­
jące odparły prćbę nieprzyjaciela przepra­
w ienia się  przez Jezioro Błotne. Ataki so­
w ieckie prowadzeń : z rejenu Szekesfeh°rva- 
ru załam ały sie. Na zachód o‘d Budapesztu, 
m im o dzielnej przbciwobrony naszych  
w ojsk, udało się nieprzyjacielow i razsze-

Berlin o wypadkach w Grecji.
(Dokończenie ze str. 1-szej).

europejskiej Anglji oo najwyżej do roli statysty 
teatralnego.

Znany organ sowiecki ..W ojna 1 Raboczyj 
Klas' przed kilku dniami bardzo ostro potępił 
politykę tworzenia bloków i określił angielskie 
plany paktu zachodniego jako nie dające się 
pogodzić z koncepcją bezpieczeństwa w rdziu- 
m en.u Moskwy. Jedynem ustępstw-m , jakie 
Kreml jest gotów przyznać Anglji ze względów  
politycznych byłoby, według opinji organu so­
wieckiego, dojście do poruznm ienia z małą Bel- 
g,ą i małą Holandją, aby daleko idące plany Mo­
skw y w Europie, opierające się na idei sfery  
wpływów, znalazły odpowiednio . przychylne e- 
chn także w szerokich kołach społeczeństwa an 
giNSkiego. Nie blok, lecz tylko sfera wpływów  
talriem tdaje się być ostatnio hasło dyplomacji 
so y e c k ie j , uważającej z góry Francję — co 
wyic-ka jasno z oświadczenia oficjalnego dzien­
nika sowieckiego — za teren wpływów, ale nie 
Anglji. Pozaiem — jak lo w ykazują  także wy­
padki w Grecji — dyplomacja  sowiecka spo 
dziewa się, iż z elastycznego pojęcia „sfery 
wpływów" będzie mogła zyskać dla siebie wła­
sny kal.pital:

W tym stanie rzeczy nawet wizyta Churchilla 
i Edena w Atenach nie będzie w stanie niczego 
zmienić. W ynikiem  tej podróży będzie i może 
być jedynie tylko poniżanie się wobec toku wy 
padków, dyktowanych przez Moskwę, a zarazem  
będzie to stanowić dalszy symptom osłabienia i 
bezsilności imperium, które dostało się pomię- 
ćzy  dwa kam ienie młyńskie.

rz ić  na północny zachód I północ rejony  
w łam ania. Na zachodnim krańcu m iasta  
toczą cię zażarte w alki. Ma półnee od K u ­
lana Dunaju są w toku zm ienne w alki. N 
rejonie bojowym  Salgotarjanu wre bitwa  
w miejss&~h poszczególnych itr łamu r Na 
tarcia bolszewickie pat! G ross-Steffcirtłorf 
i na wschód od Kcpoyc utknęły w ogniu  
obpóńnym.

Przed naszym  fr-n tem  w Kri ,lin d ji po­
nownie załam ały sie  w LIkie ataki nieprzy­
jacielsk ie. Nasze dzielr.ro walczące dywizje  
w ybitn ie wspierane p .zez powietrzne for­
m acje i artylerie przeciwlotniczą lotnictwa, 
ponownie zadały startującym  hoirzew kom  
krwawą porażkę i zniszczyły 171 czołgów. 
Tsm ram em  bolszew icy od rozpoczęcia trze­
ciej b itw y obronne] w K urlandii utracili 
łącznio 374 czołgi.

W d iugim  dniu św iąt Bażego Narodzenia  
celem atsków  anglo-am erykańsklch bom­
bowców t_rorystycznych i lotnictwa it .r -  
kowego były  m iejscowości na obszarze N ie­
m iec zachodnich, przzdawstysfkiem  nad 
środkowym  Renem. F oim acje północno­
am erykańskie rzuciły puzatem noniby na 
Górnym Śiąshu. Na skutek akcji m yśiiw - 
rów i arty lerii przeciwlotniczej lotnictwa, 
nieprzyjaciel stracił wczoraj łącznie Cl sa­
m olotów.

Niem ieckie łodzie podwodne zatopiły dwa 
siln ie ubezpieczone parowce o łącznej po­
jem ności 12.0FO brt, a Jedsn dalszy storpe­
dowały. Pczafem  w rejonie Chcrbnurga tak  
ciężko uszkodzono torpedami ctaick pasa­
żerski o pojem ności 14.uC0 brt, że należy się 
liczyć z Jego zatonięciem . Spośród grup 
ubezpieczających I grup ściguczy łodzi pod­
wodnych zatopiono ponadto 8 kontrtorpe- 
dowców i jednostek konw ojujących.

Pocisk J  2" ir w iji siybkffi^ 
do 5000 km na godzinę.

feerlin, 28 g ru d n ia  P ctok  nerwowych
wiadom uści zarówno ze źródeł angielskT h, 
jak i am erykańskich na tem at broni „V-2“ 
zaczyna powoli przybierać pewne form y. 
W prawdzie n.iaroda;rt“ koła an gieisk ie w  
dalszym  ciągu  osłaniają tajem nicą skutki 
ostrzeliw ania pociskam i „V-2“, ale wołrec 
w yraźnego zdenerwowania opinji publicz­
nej zm ui^one ss  powoli podawać przynaj­
mniej szczegóły o samej broni 

B r} tyjiska t lu ś o a  in fo rm a c y jn a  s tw ie r­
dza, że pocisk „V-2“, to po tężna ra iłie ia , 
w ażąca około 14—15 ton, d ługość k tó re j w y­
nosi 9 m, a g ru b o ść  p rzek ro ju  ponad  1 n i 
Pocisk  ma posiadać fo rm ę n ieaym etryczjio j 
bom by, zabończunej ozterem a p ła ta m i ste ­
row ym i, celem  k toryeL  je s t zpewmienie ró ­
w now agi. N apęd  ra k ie ty  zt.w iera m. in. 
skom plikow aną  tu rb in ę . K o ła  b ry ty jsk ie  
p rzypuszczają , że m a ona za zadan ie  u n ie ­
zależnić napęd  od pow ietrza  ,a nim sam em  
um ożliw ić rak ie c ie  szybow an ie  p o n ad  s tr e ­
fą pow ietrza o taczającego  ziem ię. W łaśnie  
U n stn sk c js  tego nadzwyczajnego wprost 
irrząuzenia napędowego stanow i głów ną  
zagadkę z a r i" ? ' dla fachowe w , Jak i o- 
plnji publlcznrj w obozie alianckim . Czyn­
n ik i b ry ty jsk ie j p o d a ją  dalej, że pocisk  
„V-2“ jest w stan ie rozwinąć szytikoeć 
wprost n iebyw ałą, bo 5.800 km na godzinę, 
przyczem  zasiąg  jego  w ynosić  ma około 
3S0 km, a p u ła p  Jo lu  100 km . L o t poęfokru z 
tą  za w ro tn ą  szybkością  poprzez s tra to s fe rę  
s ta n o w i rów nież p ro b lem  na jg o ręce j d y s­
k u to w an y  w A n g lji i A m eryce. P o tw ie rd za  
się  p rzy tem  n; e jednok ru tn ie  w ypow iedzią 
r  v ju ż  pogląd, że jakakolw>sk obrona przed 
„V-2" jest n iem oziir  . A ni a r Ty le r ja  m e -  
ciw lotnioza, ani m yśliw ce ,an i zap o ry  b a­
lonow e, a n i .naw et fa le  elok ti ̂ m agnetyczne 
ra d jo s ta c y j .z ak łó ca jąc y ch "  n ie są  w e ta ­
nie w n a jm n ie jszy  sposób  w p łynąć na prze­
bieg  lo tu  „V-S£‘.

M iarodajne koła niem ieckie w dalszym  
ciągu zachowują m ilczenie w spraw ie za­
równo konstrukcji. Jak I działania pocl- 
skćw  „V-2“. nie doualąc ze sw ej strony ża­
dnych szczegółów  do przypuszczeń i tw ier­
dzeń, w ysuw anych przez stronę anglo­
saską. M ożna przypuszczać, że b ry ty js k ie

Refleksje angto-amerykańskie 
o ofensywie niemieckiej.

Sztokholm , 28 g ru d n ia . 'V artykule apif* 
bukowanym  przez cza to pi cm o „Time and 
Tidc<L na tem at niem ieckiej ofensyw y na 
zachodzie, czytam y m. I.:

„T egoroczne Ś w iata Bożego N arodzen ia  
przepływ  aią. w nastro ju , n iezw ykle pow az- 
njTn. M ówiło się, ze n iem iecka siła zb ro j­
na zn iew olona by ła w ydobyw ać z  siebie o- 
s ta ieczn e  w ysiłk i, a b y  s ię  u trzym ać, a je d ­
n ak  ta  n iem iecka s iła  zibrcina ro zp ę ta ła  
ofensyw ę o d ruzgocącej potcćke i u zyskała  
obszary , co do k ić rv e b  sądziliśm y, że z n a j­
d u ją  sio one d efin ity w n ie  w nasaem  p o s ia ­
dan iu . W ielu  m yślało , że jeżeli a ,nnje n ie ­
m ieckie nie sk a p itu lu ją , na tenczas sk ak a­
ne Kę<m jed y n ie  iia pow olna w alką śm ier­
te ln ą  wr ton «poc.ób, że będą m u sia ły  sią 
sitopiuowo coraz w ięcej oofać.

W  tej ofensyw ie niriwleckirj jest Jed- 
rakow oż w szystko doskonale obm yślane. 
N ic u le g a  żadnej wątipliwości. że sy tu a c ja  
p rzed staw ia  się niebezpieciznie. Linie a- 
Ij^nckie rozłamano sę  na dwie części, a 
“liędzy dwiem a tomi częściam i .n a ia iły  
się  w icik :e s iły  niem ieckie. A ljanci zo^tsLi 
zaskoczrn i. N a js iln ie jszem  n^szem  zad a­
niem  je s t p o d trzy m an ie  jednośc i w boku 
w alk i. S y tu a c ja  w ojskow a w ym aga szyb­
k ich  kroków , albow iem  ofensyw a n iem iec­

ka n ie  lórft Tjjfrnajinnlej m anew rem  o d w ra­
ca jący m  uw agę, a le  s tanow i o r a  za sad n i­
czą podstaw ę w w alkach  j a  zachodzie. P o ­
śpiech je s t  konieczny  wozędzln tani, gdzie­
ko lw iek  p o k ażą  się  tru d n o śc i w pod jęciu  
p ilnych  z a rz ą d z e ń .,Je s t to k ryzys, jak ieg o  
n ic  p rzew idzie liśm y".

Genewo, 28 g ru d n ia . W  sp raw o zd an iu  
sw em  o p rzeb iegu  w eIk n a  froncie m ów i 
r id jo  londyńsk ie , że bitw®, tocząca się w  
Ardrnoch, jest w dalszym  ciągu  nie ■wykle 
gw ałtow na A m ery k an ie  s tew d a ja  o lb rzy ­
m i opór wobec at.aku n iem ieckiego, je d n a k ­
że dyw izje n iem ieck ie  n ie  s tr a c iły  jesz. :ze 
■swego rozm achu . W  sp raw o zd an iach  z  fron- 
■trn 7-m ej a rm ji a m ery k ań sk ie j m ów i się, że 
d la  a m e ry k a rsk ic h  s ił  zb ro jn y ch  by ł to 
•ogrom nie n ie p o m y śln y  dzień  piofawr<cgOi 
św ię ta  Bożego N arodzen ia . Jeszcze w ięcej 
go ry czy  d oda1 św ięhj tem u fak t, ze nie 
wożina było  "Niemcom prze-z.kpclzić w w ysn- 
w an iu  coraz da le j n a  zachód ic h  połndinio- 
w ych s tra ż y  p rzedn ich . Z Iro n  tu  1-eizej 
a rm ji am ery k ań sk ie j donosi Jam es
C essidy :

„Olbrzymi atak arm |l nlem lockie] prze­
ciwko frontow i aljanrkiem a dokonał
zm :an w e w szystkich tych  rzecz* :h, ktćre  
przoilrtawiają n a n  się poważnie".

Bitwa pod Filipinami na f n  
parlamentu ;apo< sldego.

Tokio, 28 g ru d n ia . „G w ałtow nośl obecnych  
w alk w ykazuje silne zdecydowanie Jciionji 
um ocnienia w dalszym  ciągu F ilipin  I 
utrzym ania ich przeciwko w szelkim  zaku­
som Am erykanów" — ośw iadczył m inister  
m aryąarhi adm irał Jonai przed parlam en­
tem japońskim .

P o ru sz en iu  f lo ty  ąl;.anekiej pod dow ódz­
tw em  a d m ira ła  N im itza  aa środkow ym  P a ­
cy f ik u  i zg ru p o w an ia  w o jśk  a lia n c k ic h  pod 
dow ództw em  g e n e ra ła  M ac A r th n ra  w cza­
cie  od h p c a  do w rz c ś r ia  b y ły  p ie rw szy ­
m i p o ciągn ięc iam i szachu jącem i, w yprze­
dza jaccm i irw a z ję  na F ilip in y .

R ów nocześnie z n a lo ta m i n a  a rc h ip e la g  
z początk iem  w rześn ia  rozpoczęły  s ię  lą ­
dow an ia  n a  P ililiu , A n g a u r  i h: o ro ta i, a 
n astęprie a lian ci zapoczątkow ali uderze­
nie na Japońskie dragi d o rszo w e w  kie­
runku obszarów pi łudniowychr. które za­
kończyły się ich klęską, o charakterze 
m iażdżącym  w b itw ie pod Foim ozą. Po  
stracie 11 lotniskow ców, 2 okręiow  lin io ­
w ych i 3 krążowników  aljanci zostali od­
rzuceni. *•

O perac je  desan tow e, rozpoczęte bezpo­
śred n io  po lem  na L eyte, /p rzyn iosły  ró w ­
nież w ysoH e k rw a w e  s tr a ty  sitom  z b ro j­
nym  M a c .A ith u ra , P om im o  to a l ja n c i rzu ­
c ili dalsze w o jsk a  na ton f ro n t, podczas 
gdy  g re s  ich  f lo ty  sk o n cen tro w ał się nad 
w schodn im  w ybrzeżem  F ilip in . J e d n o s tk i 
ja p o ń sk ie j f lo ty  oceanicznej, lo tn ic tw a  i

b ro n i podw odnej p rz y s tą p iły  tu tk i do ak c ji 
i w  czasie  od 24 do 26 X . zatojilły 8 lo tn i­
skowców i 4 krąźo./r.iki. Je d n a k  i s t r a ty  
jap o ń sk ie  n ie  b y ły  lekkie. S ukces w b itw ie  
m o rsk ie j pod F o n n o z a  i  pod F ilip in a m i — 
ja k  zauw aży ł a d m ira ł J o n a i — uw id aczn ia  
s ię  p rzodew szystk iem  w tern, że zdo łano  
zniszczyć przeszło  nołow ę a m e ry k a ń sk ic h  
lo tn iskow ców , tw orzących  trzo n  a m e ry k a ń ­
sk ie j ofenzyw y. J a k  bardzo  społeczeńs wo  
a m e ry k a ń sk ie  odczuwa ju ż  te  ciężk ie s t r a ­
ty , to  w yn ika z zarządzen ia , ab y  przełożyć 
p la ro w a n a  zm ianę p ro d u k c ji d ó b r poko jo ­
w ych  o raz i w ielu  g ło sam i m ów iących  o 
d ług ie j w o jn ie  przeciw ko Ja p o n ji.

Sytuacja  w ojskow a u  Filipinach — mó­
w ił następnie adm irał Jdns-i — charaktery­
zuje się z zażartym  zm aganiem  o panowa­
nie powietrzne ornz system atycznym  nisz­
czeniem  am erykańskiego dov/ozu.

W  zw iązku z a m e ry k a ń sk a  a k r-ja d esan ­
tow ą n a  w ysp ie  M indoro  (F ilip iny ) p oda­
je  się. że operacje  pow yższe c h a ra k te ry z u ­
j ą  sie  t;elem odbudow an ia  z p o w ro te m .lo t­
n isk  lu b  też założenie i ow ych. T ak  w ięc 
A m ery k an ie  p o k ry li łożysko  rZoki w ew ­
n ą trz  m ia s ta  S an  Jo se  p ły ta m i żelaznem i, 
aby p rzy n a jm n ie j tu ta j  zapew nić sob ie  p o ­
s ia d an ie  p d la  d la  t ta r łó w  i ład o w an ia  
m n ie jszych  sam olotów . W o jsk a  ja p o ń sk ie  
trzym a.ia  w sw ych ręk ach  w zgórza w- n a j­
b liższym  sąsiedz tw ie m ia ś tt i '■'okonu.ią 
s ta m tą d  bezu stan n y ch  p rzeciw ataków .

ko ła  In fo rm a cy jn e  n ie  będą w  stan ie u- 
trzym yw ać dłużej w ta jem n icy  s ku — ?*
rtrzeJ iw an ia  b ro n ią  „Y-2“. J e ś l i  agcn ./ja  
R e u te ra  don iosła  n iedaw no, że w  odległości 
przeszło 3 km 'od m iejsca upadku r ik ło ty  
:-.i»(.>zlono odłamki m ełi oweJ_ w ielkości, to  
m ożna to już uw ażać ja k o  p ie rw szą  ozna­
kę u su w a ją c ą  ta je m n ic y  zasłonę, j a k ą  roz­
ciągnę li A ng licy  nad  skuitkam i brona 
„V-2“. D r rg ą  ta k ą  onnaką je s t  zaow u  fa k t, 
że pocisk „V-2“ zawiera o wiolę skutecz­
n iejszy ładunek wybuchow y, anirell „V-1 .

K o ła  n iem ieckie nie m a ja  z a m ia ru  by ­
na jm n ie j p rostow ać, an i uzuiptkn.ać p rzy ­
puszczeń. w ysuw anych  prze® _ Angł_k,ów. 
S tw ie rd z a ją  one jed.miie w ch w ili obecn.' , 
że niamiecki przem ysł zbrojeniow y nlctyl-  
ko w śzelkism i siłam i dokonuje rozwoju  
pocisków „V-2“, ale już oddawna produku­
je w dostatecznych Ilościach tę  broń I to  
w takich m iejscach, które zabezpieczone są 
przed lakiem ikolw iek skutkam i akcji prze­
ciwnika.

Tradycyjna aud jencja 
u papieża.

Medjolan, 28 g ru d n ia . W dniu 24 grudrla  
udzielił papież tradycyjnol e-*»jencjl kar­
dynałom  rzy rsklm, patrjarchom, r -gybl- 
otrup&m, b lsrroom  araz kolegjum  -u r jl  
rzym skiej. _ •

K a rd y n a ł D ignatełlli di Belronohe odczy­
ta ł prz/emówier-lr- pow ita lne , n a  k tó re  od- 
pow ieozia ł pap ież k ilk u  uw. igam i n a  te m a t 
m is ji i  d z ie ła n ia  K ośe io ła  apoe to lsk iego  
orajz na te m a t Kpniecfflnoścd o b ro n y  p ra w d y  
o raz tra d y c ji  ch rz eśc ija ń sk ie j.

Śnieg w Rzymie.
Medjotan, 28 g ru d n ia . D ziennik  „Currlero

cieli a S e ra"  donosi, że p o raź  p ie rw szy  od 
zim y 1940/41 spad ł w R zym ie w tych  dn iach  
znow u śnieg.

Madryt w fzncłe zhnowej.
Madryt, 27 g ru d n ia . Poraź plerwrzy od 

niem al stu lat w yoarzył się niezm iernie 
rzadki wypadek, że gęsta pokryy a śniegu  
spow iła M adiyt w pierwszym  dniu św ls t  
Bużigo Narodzenia.

W  w ig ilję  ppadł g es ty  śnieg p rzy  lempe- 
r r tu r z e  0_ stopn i. Ś nieg  p ad a ł aż do n a s ie ­
nnego  d i ia , tw orząc z w a rtą  pok ryw ę, g r u ­
bości 15 cm. W  e.iLurum miajka n a  Aledi 
Cartellan* zebrał s ię  tłum  w idzów  obser­
wuj* c z c iek aw o ścią  p a rę  n a rc ia rzy .

Powódź w  środkowej HlszpanJI.
W skutek nawałnic z ulewą, jak* spod'-, w cza­

sie św iąt B oicgo Narod-.emis, wystąpił* z brze- 
pó— rzeka Segur* wr*z ze swymi dopływami, za­
lewając rozległe obszary niziny uad dolnym  
brzegiem Se^uiy.

Fała mrozów w Ameryce.
Sztokholm , 28 g ru d n ia . J a k  donosi agen­

c ja  „U nited  Press* z N ow ego J o rk u , p raw ie  
ca la  pó łnocna A m ery k a  zo s ta ła  n a g le  n a ­
w iedzona f a lą  m rozów . T e m p e ra tu ra  spa­
d ła  do tychczas do m i n u . 2* stopni.

NAwy protokół lombardowy.
Sztokholm , 28 grudnia. Sekretarz stanu  

StcttinJus, Jak donoszą z W aszyngtonu, o- 
£w'adczył v*e wtorek .;a konferencM praso­
wej. że Stany Zjednoczone, Związnk f >  
wienki, A ngija i Kanalia pracują - nd no­
wym  r i Ptokołom lon bordowym .

De Gaulłe cle zabiega 
o z*»c!eśir?n]e sojuszu z An^Ją.
Berno, 28 g ru d n ia . Szwajcarek ■ agencja  

telegraficzna donosi, te  na podstaw ie a- 
świadczeń ze źródeł angielsk ich  przypusz­
czać neleźy, Iź rz .d de G aulle‘a przedłożył 
rządowi angielskiem u propozycje celem  
z iw a r c fs  franku jko-brytyjsk lcgo paktu  
pom ocy | poparcia.

W  d-łbrZe p o in io ^ n  ow anych kołach frn n - 
cusLioh, zb liżonych  dó de Gau11a'a, ośw iad­
cza się, że rząd  ira n e n sk i n ie  p o d ją ł żadne­
go  ro d z t ju  k ruków  dyp lom atycznych  w  
ty m  ro d za ju .

Samoloty emerokańskle 
bombardowały statki sowieckie.

Tokio, 28 g ru d n ia  Czcery bo m to w cć a- 
m ery k ań ak ie , k tó re  — ja k  ju ż  donoszono —
1 7 d r  Lu 24 g ru d n ia  popo łudn  u a ta k o w a ły  
F o n g k o n g , zrzuc iły  m. in. trz y  bm r.by n a  
d w a  s ta tk i  sow iecko-rosy jsk ie , in te rn o w a ­
ne w porcie, z k tó ry ch  jed en  ugouzony  zo- 
s ia ł pełnem  p i l e n i e m .

Drogo płacą Amerykanie 
za naloty na Tokio.

Tokio, 28 g ru d n ia . Ceanrska głów na kwa­
tera japońska donosi;

W e środę  ocpotiiclniu za rfa k o w a n e  zo­
sta ło  m ia s to  T okio  przez około 50 sam olo-' 
tów, s iac |o n o w an y ch  n a  w yspach  M arjań - 
sk ieh . Ja p o ń sk ie  siły  obronyj uży to  do 
zw alczan ia  ty c h  a m e ry k a ń sk ic h  sam o lo ­
tów , u z y sk a ły  sukcesy , k ió re  uw id o czn iły  
s ię .d o tą d  w 14 o b s trza ła ch  7 p o śró d  k tó ­
ry ch  uw ażać należy 5 sam olot..y j ja k o  za ­
strze lo n y ch  z w szelk iem  p raw d o p o d o b ień ­
stw om . U szkodzeniu  u leg -ę  27 m aszy n  a- 
m ory k ań sk ich . JapoA ^zycj stracM i 4 sam o­
lo ty , k tó re  dob row oln ie  rzn e iły  się n a  nib- 

_ p rzy ja c ie la , w zględnie też n ie  p o w ró e iłp  
do sw ego p u n k tu  oparc ia .
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Zm iana ad resu  
U rzędu  M ieszkaniow ego.

Od n ied a w n a  p rz e p ro w a d z ił l i ;  U rząd  M ieszk an io w y  z  V o ł-  
n icy  n a  u lic ę  D u n a jew sk ieg o  po d  L. 5 8 , g d z ie  t e i  m ieśc i 
• i ;  U rząd  M ieszk an io w y  f  a  N iem ców  W p c u w ó rz u  tego  
d om u n a  d rzw ia c u  w e jśc io w y c h  do o iicy n y  w id n ie j*  n t p l i :  
„ P rz y d z ia ł  m ie sz k ań  d la  lu d n o śc i n le a ie m ie c k ie j,  p ię t ro  U, 
o d  p o n ied z ia łk u  do p ią tk u  w  g o d z in a c h  8— 1 2 " .

B iu ru  u rzą d u  r o z a . .  zczolu  s ą  w  e b .ę h l t  Jed n eg o  k o ry ­
ta r z a .  U o k ąd  t l ą  w  sw e j sp ra w ie  z w ró c ił  —  n a jle p ie j  o to  

. z a p y ta ć  p o d  n u m erem  drzw i 3 0 , t j .  w  „ In lo r m a c j i " .  Zanim
Je d n a k  ta m  s ią  w e jd z ie , n a le ż y  o d c z y ta ć  o g ło sz e n ia , u m ie- 

j sz cz o n e  n a  ś ć ia n a c h  k o ry ta rz a ;  o n a  m o g ą  d a ć  w p ew n y ch
1 w y p a d k a c h  p o trz e b n e  w y ja ś n ie n ia .  01 e c n l t  n p . a k .u a i a .  s ą

d w a  ta k ie  u w ia d o m ie n ia , a  m la n o w lc it :  „ P rzy jm o w a n i*  1 o- 
p fa c o w a n le  w n io sk ó w  o zm ia n ą  m ie sz k a n ia  n a  lep sz e , e r  trzy - 
m an e  do 5  s ty c z n ia  1 9 4 5 “  i „N o w y ch  w n io sk ó w  z a  w y ją tk ie m  
p o p a r ty c h  ro zk a z e m  p rz e s ie d le n ia  lu b  z e zw o le n ia  n a  p o b y t 
n ie  p rz y jm u je  s i ą " .

P oza tern  o g ó ln ą  w sk a z ó w k ą  d a je  w y k az  o d d z ia łó w . Z te ­
go  m o żn a  s ią  d o w ied z ieć , i*  K ie ro w n ik  u rzą d u  p rzy jm u j*  
w  p o k o ju  N r. 3 4 , a  n ie m ie c k i r e t e r a t  ( „ S a tn ó e a r b e i te r " )  
w  p o k o ju  N r. 3 9 , że p o k o je  3 5  1 36  m ie sz cz ą  k u r to te k i  
m ie sz k a li w  p o k o ju  3 8  z n a jd u je  s ią  w /k a z  m le u k a d  d la  
u rz ą d ó w  ( ta m  te ż  j e s t  dz ia ł p raw n y )  1 że  w  p o k o ju  21 z a ­
ła tw ia  s ią  p rzy d z ia ł m ie sz k ań  d la  p rac o e m ik ó w  J „■ ów ek  
s łu żb o w y ch .

Kiedy p r  .pada wynagrodzenie 
za roboty szańcowe?

(tyj) Zdarza się często, te  osoby zatrudnione 
przy robotach szańcowych, zbyt późno podej­
m ują sw e wynagrodzenie za pracę. Naturalnie, 
fak t ten utrudnia tok postępowania adminisira- 
cyjno-rozliczemowcgo.

W związku z tym  kierownik Głównego W y­
działu Pracy w Rządzie Gen. Gub. opublikował 
ostatnio zarządzenie, w myśl którego —  w yna­
grodzenie za pracę przy robotach szańcowych w 
GG. przepada całkowicie, o ile odnośna o oba 
nie zgłosi się po nie w ciągu czterech tygodni 
od daty płatności.

Krięgi przychodu towarów 
na rek 1945.

S tosow nie  do za rząd zen ia  w ładz sk a rb o ­
w ych, w szy s tk ie  f irm y  przem ysłow e, a a .  - 

' d low e i rzem ieśln icze, je ś li n ie  p ro w ad zą  
k s ią g  p raw id ło w ej b u c h a lte rji,  s ą  obow ią­
zane do p row adzen ia  k s iy j i  p rzy c h o d u  to ­
w arów  w d łu j?  w żeru  u sta lo n e g o  przez 
w ładze. K sięg i te  m uszą  m ieć num erow ane 
stre niee w ew nątrz .

Od 1945 r. w ładze sk a rb o w e  będą  p rze ­
p ro w ad za ły  sp ec ja ln ą  k o n tro lę  po f i r ­
m ach, celem  sp raw dzen ia , czy obow iązek 
ten  zoM ał w yko n an y . K sięg i m uszą  być 
p row adzone s ta ra n n ie , a dow ody do_ księ­
g o w an ia  p rzechow yw ane oddzieln ie i u ło ­
żone w ed ług  ko le jnośc i w pływ ów  lu b  też 
w ed ług  dostaw ców .

W szelk ich  in fo rm a c y j u d z ie la ją  w  tym  
zak resie  U rzędy  S k arb o w e i tam  należy  
n ab y w a ć  odpow iednie wzory k siąg .

Za nieza łożenie k sięg i lub  p row adzen ie  
odm ienn ie  od p rzep isów  obow iązu jących  
g ro z i g rzy w n a  do 2U.000 z ło tych  z zam ian ą  
n a  a re sz t.

.N ajlepiej je s t  p row adzić  n a  k ażdy  ro k  
oddzie lną  ksiege. albow iem  z m ien ia ją  f>*<5 
Ceny za to w a ry  nabyw ane, za rządzen ia  
w ładz w sposobie k o n tro li,  ja k  też ca ły  sze­
re g  in n y c h  okoliczności.

Pokłosie  świąteczne,
Jak minęły lwięta w Krakowie.

T ł u m  K o r o l *  U ę c i ą c y  p r z e d  K o i c U ^ a ą  n a w ą ,  
S ł ó b i r a .  - P o s t a c i e  n a t u r a l n e j  s r e l k o ś d  o t a c z a j ą  
f t ó Ł d k .  W  żłóbka S y n  B o ż y ,  k t ó r y  p i  t y t z o d ł  n a  
iwm t, a b y  s w ą  o s o b i s t ą  o f i a r ą  z b a w i ć  l u d z k o f ć .  
M a i  o Ł  i Dziecina n a r o d z i ł  s i ę ,  a b y  p r z a j i ć  p r z e z  
p i e k ł o ,  s t w a r z a n e  n a  z . e m l  p r z e z  l u d -  A b y  p r s e -  
c h o d u ą c  o b o k  b r u d ó w  t y c i a  z a c h o w a ć  i d e a l n ą  
c z y s t o ś ć  c i a ł a  i  d u c h a .

Każdy z  p r z e c h o d z ą c e g o  o b o k  n a w y  t ł u m u  
p r z y k l ę k a  przed ż ł ó b k i e m .  W y s t a r c z y  s t a n ą ć  n a  
uboczu 1 uważnie o b s e r w o w r ć  t w a r z e ,  k t ó r a  i ą  
j a k b y  o d z w l e r c l e d  e o l e m  m y ś l i  o d w i e d z a j ą c y c h  
żłóbek...

Pochyla się siwa głowie m ężczyzny C h w y t a j ą -  
ci  Ł a  serc, rozrzewnienie w l i i j e  się w jego o -  
czach. Zaipewps w rej chwili przypomina sobie, 
jak to po r u  p iirw szy w  swem  ż y c u  ujrzał 
.szopkę. Miał wtedy ochotę oddać maleńkiej Dzie­
cinie swój dostatni płaszczyk, bo przecież „tak 
zimno w kościele". W iele m inęło już lat od tej 
wyruszającej chwili. Djasiaj jego v nuczki s ą  
gdzieś w tłum .e i przeżywają to co on i  edyś, a 
w tak jak kiedyś chciał „Jezuskowi" ofiarować  
płaszczyk, tak teraz chętnie oddałby swe fntro 
tej k o b iece  k’ęczącej u  wejścia do nawy

Jakże ża iliw ie  ro~<ll się ona' Ile wiary musi 
posiadać ta kobieta l A przecież zewnętrznie wi­
dać, że w tej chwili życiowo jest ,jpod wuzesn“. 
Szc zu, ła , blada twarz 1 te duże, czarne, inteli­
gentne oczy t— letni, w ięcej niż skromny, płasz­
czyk i zniszczone pantofelki Zuc.śn.-ęte kurczo­
wo w  m odlitewnym  ruchu Tęce i oc ty  niewidzą- 
ce otoczenia. Tak m odl.ć może się tylko ten, co 
wiele, w iele w życiu stracił. W  em, że my'ę się. 
Znam tę kobietę. W arszawianka. I wiem, że mo­
dli się  o to, aby na wzór niepokalanego przyj­
ścia na świat syna Bożego zmartwychwstała uko­
chana W arszawa, oczyszczona, wppan.ala jak 
kiedyś... Aby z pod gruzów zakiełkSwalo nowe 
życie, gdyż cl co zostali pod nimi pogrzebani nie 
wrócą... Mimo woli nasuwają się stow t naszego 
wiekopomnego wieszcza:

„Ile clę cen ić trzeba ten tylko się dowie, kto 
cię stracił..."

W wielu oczach widać łzy tęsknoty, a obok... 
Przystojna kobieta z dwojgiem dzieci. Uśm »cn 
i radość na twarzy. Są z siebie zadowoleni Bo i 
jak tu się nie weselić, kiedy za dwie godziny  
cała rodzina skupi się u świątecznego stołu? — 
Czyż uiożna nie ocenić tego danego przez Boga 
szczęścia?!

W szyscy dziękują B-vgu za coś, proszą j  coś... 
Przy szopce tak jakoś radośniej na duchu. We

Z notatnika recenzenta

Gwiazdki. 
na  scenach krakow skich.

(a a )  P ro g ra m  św ią teczn y  S ta re g o  T e a tru  I K rak o w sk ieg o  
Po.,-k iego  T e a tru  K u k ie łek  byt n iezw y k le  u ro zm aico n y . P o­
s ta r a n o  s ią  e ro zry w k ą  n le ty lk o  d la  s ta r s z y c h , lecz  ró w n ież  
1 d la  n a jm ło d sz y c h  m iło śn ik ó w  s c in y  —  d ziec i.

S ta ra ją c  Sią d ać  cn ro n o io g iczn y  p r z e g .ą i  rzeczy  n o w . ch 
n e  p ie rw sz e m  m ie jsc u  n a leży  p o s ia w ić  w ie lk i w ieczó r luóow y 
„ Z  p o lsk ie j  w s i '.  Z o rg an izo w an ie  t e j  im prezy  je s t  Jcdnesn 
z n a jlep si ych p o c ią g n ię ć  k ie ro w n ic tw ?  S ta reg o  T e a tru . S ię­
g n ięc ie  [  o te m a t do s k a rb c a  sz tu k i p o isk -e j,  do lam u sa  po .- 
s k ie j  t ra d y c ji  n a ro d o w e j .-*• do w s i,  sp o tk a ło  s ią  z  w iel- 
kiem  u z n a n ie m  p u b liczn o śc i. P iąkno  n a sz e j  w si, o d tw o rzo n e  
w p ie ś n i ,  ta ń c u , h u m o rze  —  w fo rm ie  s ty liz o w a n e j, a  n a ­
w e t g iu te s k l  —  p rzy n io s ło  w  su m ie  dwi* go d z iay  m iłych  
w zru szeń  a rty s ty c z n y c h .

W m o n ta ż u  w ie e zo ru  uw zg lęd n io n o  iz c z e g iln .e  ta n ie c , w 
k tó ry m  lu d  p o lsk i n a j le p ie j  t l ę  w y p o w iad a . Ze m ia rę  jeg o  
p .ę k n a  i p o tęg ! n le th a j  po słu ży  f a k t ,  że  n le ty lk o  zdobyw a 
on  s e rc a  i z ach w y ca  n a sze  oczy, lecz  k ilk a  l a t  p rze d  w o jn ą , 
n a  b lim p ja d z ie , z a ch w y c a ł k ry ty c z n e  oczy  w idza z a g ra n ic z ­
neg o  (zespó l P a rn e llu  —  „ D o ż y n k i"  1 „ U m e rt M aciek , 
u m a r ł"  Z. B uczyńska  —  „ K u ja w ia k " ) .

T ak ie  k o m p o zy c je  ta n e c z n e , Jak  „ P i je  K u b a"  I b l isk ie  
a e rc u  K ra k o w ia n in a  „ W ese le  k ra k o w s k ie "  (u k t. P a p liń sk ie -  
g o ), o d tań c z o n e  w  ra m a c h  teg o  w ieczo ru , ń a ly  w ykonaw com

WMyetklch kościołach szopki — w* wszył 'kich  
tb u ty  ludzi ■witajicycb w skupieniu ranneiai pa- 
atei-łurmi Boża Narodzenie.

*
„W dzień Bożego Narodceola
Hadośó w szelkiego a .y orzt
Kolęda przi z  nhu~7 kdćlriei ic pr snlkr na uli­

cę miasta.
—  A m oże jeszcze jednego?
Kiedy zabrakł ‘e zakąsek, można pić pod 

,,arz*wko“ To nic, ża ‘wieczki już pogasły. To 
nic, ż* zachrypnięte gardła nie mogą już wydo­
być g łfsu , aby śpiewać holęuy. Bole w domu 
szybko się dzielą. Dzieci śpiew?ją. a starsi...

—  Aby nam się lepiej dziale...
Mało ludzi na m ieście. Od c-asu do czasu prze 

mykają grupki Idące w  odwiedziny świąteczmt. 
N-iogA! święta m inęły w poważa ym nastroju 
odpowiednim do wym ogów bieżącej chwili.

Te dwa dni m inęły jak z bicza strzelił...
Czy tak m iano zam iar -ię  objadSć że przed 

tym i dwocu.j Aniami ceny artykułów spożyw­
czych skoczyły w górę?l Już taka natura paska 
r z y i

*

Miaięły święta Bożego Wnnodzsnla, lecz n.e 
prysnął jeszcze całkowicie nastrój świąteo: n j . W 
kalendarzowym „zapasie* poz -.ła ł jesizcie No­
w y Bok i Trzech Króli, posiadające n nas nie­
małą t’ adycję.

Ma klatkach schodowych domów rozlegają tlę 
jeszcze piskliwe głosy kcuędmiUów. Poszły w  
ruch szopki i sadze. Nie groźnie, a raczej wos-o- 
ło  w yg l|d a  djabeł, ktorego mimo nieporadną  
charakteryzację boją się dzieci.

Szczególną uwagę rwTscają charakterystycz­
ne szCi/ki krakowskie. ; howoczesne" piętrowe, 
z  jakimiś wschodnimi wieżyczkam i ,i w«,ą... imi- 
tnjącą śnieg Ktc wiie, a może terdz w  B tle jem  
pada śnieg! Wsza k żyj .m y  w epoce tak rewo­
lucyjnych zmian, że i to jest możliwe.

*
I znów -aczyna się krzątanina po kuchniach. 

Zrów rozchodzić 3*ę będą sm akowite zapachy. 
Jedne Święta minęły, t  drugie nadchodzą 
W prawdzie wystrzały korków szumpaua nie bę­
dą w itały N zwego Roku, ale każdy z nas a drże­
niem seroa spojrzy na tarczę zegara. Któż tu 
może wiedzieć, a może ten właśnie rok 1945 
spełni nasze sny? Mcże warto oczekiwać go z 
n iecierpiiiw ością...

sz e ro k ie  p o le  do p o p isu . W y k o rzy stan o  Je te ż  w  ca ły m  z»- 
k re s le ,  s tw a rz a ją c  e rc y d z h ie  k u n sz tu  tan e c z n e g o  i p re z e n ­
tu ją c  n '« r o ś l e d r i ą  te c h n ik ą  ta n e c z n ą . Oba u tw o ry  odzna- 
e z t ly  a ią  d o sk o n a ły m  ry tm em , szę lo n y m  tem p e ra m e n te m  i 
św le tn e m  w p ro a t s r a n i e m  w yko n aw có w . C iekaw ym  n a ć t  a t-  
k len . byt  „ K u ja w ia k " ,  od tań czo n y  p rzez  0 . O llnkćw ną I V .
B o rk o w sk ieg o . ;  -*

V  p ieśn i o d m alo w a ły  w ie ś  p o lsk ą  L. S zczep ań sk a  i H. 
B rzez iń sk a . W k d k u  d r ie lk a c h  w o k a ln y ch , o p a rty c h  n a  m o­
ty w a c h  ludow ych  i zaw ie ra ją c y m i w ie le  p ie rw ia s tk ó w  n a ro ­
d ow ych .

Ś p iew a ł T ń w u le ł  S za la w sk l, z a k lę ty  w  p o s ta ć  n aszeg o  
sy n a  g ó r.

Z d .:w y ,  w ie jsk i h u m o r re p re z e n to w a ł S zczep ań sk i -p rz y  
w sp ó łp ra c y  G ro lick ieg o . O rk ie s tra  z a g ra ła  d o b rze , p ro w ad zo ­
n a  e n e rg ic zn ą  d ło n ią  d e r.  W ieh ie ra , d o sk o n a łeg o  kom pozy­
to ra  t k a p e lm is trz a  S łow a u z n a n ia  p rz y p a d a ją  ró w n ież  o- 
so b le  i.  K o sarab y  za  c ie k a w e  d e k o ra c je  i Z. G ozdaw ie za  
k ie ro w n ic tw o  l i te ra c k ie .

D ia dz iec i p o s ta r a ł  s ią  S ta ry  T e i t r  o „ K ró lew n ą  Ś n ie ż k ą " , 
p o p u la rn ą  b a jk ę , o p rac o w a n ą  sc en ic z n ie  pr^pz W. R zącę, 
m uzyczn ie  p rzez  Z. W ie h ie ra , a  re ż y se rsk o  p rzy g o to w a n a  
p r* ez  K F a b is ia k a . L ite ra c k o  s ta ła  o n a  n a  d o ść  w ysokim  
p o z io m ie , z m o n to w an a  Je s t  je d n a k  t a  ro zw le k le . D ruga o d ­
s ło n a , w zg lędn ie  sc e n k a , z m irśc i  s ię  z p ow odzen iem  w 
p ie rw sz e j o d s ło n ie . N ależy  ty lk o  p ręd z e j sk ru sz y ć  se rc e  l e ­
śn iczeg o  i z ihusić  go do  w y zn an ia  p raw d y  już  w k o m n ac ie  
k ró lo w e j. D odan ie  ta ń c a , a  w y r iu c e n ie  k ilk u  zb y teczn y ch  
m o m en ló w  te k s to w y c n , d o ty czący ch  o sób  s ta r s z v c h , a n ie  
d z ie c i i k ilk u  z b y t sltn y cn  o k re ś le ń , o d n o szący ch  s ię  Jo  -o- 
s ć b  w zg lęd n ie  z ja w isk , p o d n ies ie  n a  p rzy sz ło ść  z n aczn ie  w a r ­
to ś ć  t e j  b a jk i .

k r ty tu ło w e j ro li  w y s tą p iła  Z osia  W ię c la w ć a n a . P rzy  * r  
s a d za n iu  te j  ro li  Ł  F e b f tia k  m l i i  e z a ą f l i w ą  .ą b ę .  W .ęcżąe 
w ó w ae  a tw s r iy U  p o s ta ć  m ilą  s e ie u  J “ 'e  A z .  co srom ą  n ż j  
apraw U o w ię k sze j t ru d n o śc i  p rzy  je j  t a le n n .- .  P oprą w iu *  
w y w iąza ła  s ię  ze  iw ej ro li  Z. W irsk a  (Ł rć lo w a), E ry k a  R u ­
s iń s k a  (k ró lew icz ), Ms W nęków na ( J u i s b j a )  o« .z  K. B.ę- 
-ońsk l (k ró l) , O ćidow lcz (m a rsz a łe k  d w o ru ) I S. M o sk aleu  i «  
( leS rlczy ). ,  .

K ep ita ln y m l k r ts n a la m i  b y li D w o n rick l, *i rlc ry ń ak e , c z a ­
pek , M ankiew .cz, O s t .ę g f , T a rg o w sk i 1 K u c r - ń s i l .

R jk a p -k l  m uzyczne  k o m p o zy c ji Z: -y ic iu e rn  —  “ ° b re . 
K ołyoauka z t rz e c ie j  o d sło n y  ro z c z u la ją c o  _ .e u d v jn k  ; lo -  
b rze  zaś] l e w a n t  p rze z  F. T a rg o w sk ie g e . W a rto ść  b a jk . p o d ­
n o sz ą  p o m y sło w e  d e k o ra c je  Po d k reS l11 s ię  to  z u z n a n ie m  
od pew n eg o  czarni k ażd y  u tw ó r  a c ju lc z n y , w y s ta w ian y  w  
St irym  T ta t r z a ,  e trz jrm u je  o d p o w ie d n ią  o p raw  i e s o ra c y jn ą .

D ano ró a n ie Z  w  o L re rie  S w ląteccnym  iw ie  ro w jz tb i  —  
„G w iazdy  n a  G w iazdkę w K rak o w sk im  P o lsk im  T e a trz e  Ku­
k ie łe k  i „ G w ia z d ę  G w iazd "  w  S ta ry m  T i.a i !.

Szum ne ty tu ły  p ro g ram ó w  „ w ie lk a  r c w ja "  w zg lęd n ia  , ,r« -  
w ja "  n ie  o d p o w ia d a ły  w a r to ś c i  p ro g ro m u . P o s ta ra n o  glą 
w p raw d z ie  o o d św ie że n ie  r e p e r tu a ru ,  lec*  ą k ia d  p o z o s ta je  
zaw sze  te n  sa m  i to  zaczy n a  n u d zić! Już  byiby  w re sz c ie  
n a jw y ższy  c z a s  p o łąc z y ć  w jed n y m  n u m erze  k i lk a  e le m e n ­
tów , Jak  n p . ta n ie c , śp iew  1 h u m o r. Nie n a le ż y  s ię  rów n  -i: 
w y s trz e g a ć  k o s tju m ó w  W praw dzie  s z e re g  gw iazd  (B rzeziń­
sk a , C h o d ak o w sk a , H o im lrsk a , G órska  i t .  d .) g . .a -  
zdordw  (C hyrew sk l, H an u sz , j a n k  iw sk i, \S z a l a w s i i f  L e d tk e , 
P aw id w sk i, R a d u 'sk i  1 t . d .) d a ło  to , cc  o k re ś la  s ię  m ian e in  
ro zry w k i, z k ilk u  n ow em i n az w isk a m i o sw oR a s ię  o u b li“ż- 
n o ść  k rak o w sk a  (F o n ta n ó w n a, L a sk o w sk a , G ręd a), a n ie ­
k tó re  so b ie  p rzy p o m n ia ła  (P ila rs k i) ,  lecz  p o w ta rz a m , n a le ż y  
Już s tw a rz a ć  E cenkl rew jo w e , a  n ie  n u m ery . W b ra k u  r 1"  
s r a  o g ran ic z am  s ię  do ty ch  k ilk u  n w ag , lec z  pozw olę  so b la  
p o ru sz y ć  tę  k w e s tję  p rzy  sp o so b n o śc i.

M ilo J e s t  z a zn aczy ć  że  d y re k c ja  K P. T. F  p o s ta r a ła  ' t ą
0 s k ro m n iu tk le  św ią te c z n e  tto  d la  e s tra d y , u m ie sz cz a jąc  n a  
n ie j  t ra d y c y jn ą  c h o in k ę . A już  n a  g o rą c ą  p o c h w a lę  z a s łu g u je  
zo rg a n iz o w a n ie  w ieczo ru  k o lęd  i r e c y ta c j i  p -zy  u d z ia le  Z. 
W iinschow ej, J .  P rzęd y  1 ch ó ru  te itru ln cg u  po d  d y re k c ją  
C. K o zak a . ■ , , ,

Boże N arodzenie w K. P. T. K.
N a ro u z e n lt  C h ry stu sa  P a n a  w  t i c h e j  s ta je n c e  h e tle e m s k le j ,  

zw laząn e  z n iem  w ie rz e n ia , p o d a n ia  i t ra d y c je  ludow e s ta ­
n o w ią  b o g a ty  progTam  tw ó rcz o śc i p o e ty c k ie j  i m uzycznej 
w sz y s tk ic h  n a ro d ó w  c h rz e ś c ija ń sk ic h .

P o lsk a  tw ó rc z o ść  n a  tern  po lu  z a jm u je  zd ecy d o w an ie  J e ­
dno z p ie rw sz y c h  m ie jsc .  B ogactw o t re ś c i  1 n iew y sio w iu n y  
c z a r  z a k lę ty  w polsk ie*  k o lęd z ie  z a c h ę c a  n ier; lko f .a s  s a ­
m ych , a le  m a ró w n ież  l.c z n y c n  w ie lb ic ie li  w śró d  o b cy ch  
n a ro d ó w .

J u tro ,  t .  | .  w  p ią te k  d n ia  29  g r id n i ” *814 o p o d r  1 T -e | 
K rak o w sk i P o lsk i T tu t r  K ukiełek  (k tra u o m  15), k u lty w u ją c  
p rze d w o je n n y  zw y cza j u rz ą d z a n ia  spei ja ln y c h  a u d y c ji, ~ir" 
S w .ąco n y ch  te j  tw ó rcz o śc i, u rzą d z a  po d  ty ti-l-m  „B o ża  i i» -  
ro d z e n ie "  w ieczó r r e c y ta c j i  n a jp ię k n ie jsz y c h  p o lsk ic h  u tw o ­
ró w  p o e ty c k ic h  z Bożem  N aro d zen iem  zw iązan y ch  c -az k o lęd , 
w  k tó ry m , p ró cz  zn an y ch , a tu k  łu b ia n y c h , u słyszym y m nie j 
zn an e  w zg lęd n ie  o s ta tn io  kom p o n o w an e .

W yk o n aw cam i w ieczo ru  b ę d ą : p i  Zygm unt M oraw sk i t 
Je rz y  B ohdan w  cz ęśc i r e c y ta to r s k ie j ,  z a ś  w  e -ą ś c i  w o k a l­
n e j so liś c i p p .:  Z o lja  W iln scb -P aw lik o w sk a  i Jó zef P i z ą d t  
o ra z  znany  Jnż k ra k o w sk ie j  p u b liczn o śc i c b ó r K. P . T. K. 
p o d  d y r. C zęsiaw a K ozaka .

K oncert m uzyki operowej
O sta tn ie  r e w j t  w y p e łn ia  w ię k szą  część  r e p e r tu a ru  Scen

1 e s t r a d  K rak o w a. T en  ty p  w id o w isk a  n a jle p ie j  m oże p rz e ­
m aw ia  w te j  ch w ili do p u b lic z n o śc i, ‘ s z u k a ją c e j  ro zry w ek  
p o  tru d a c h  I azarzy żn te  ży c ia  co d z ien n eg o .

N iem nie j Je d n ak  odcznw a s i r  b ra k  w id o w isk  Innego a u to ­
ra m e n tu , bo p rze c ież  n ie  k a fd y  Je s t  r  . 'd e n n ik ie m  re w jl ,  a j*  
z re s z tą  '  u  Je] zw o len n ik ó w  a i s  ąp U b j p rzesy t, gJyby teg q  
ro d z a ju  p -ze ó s tn w len ia  s ta le  o g lą d a ć  1 s łu c h a c  m u sie li.

Tę lu k ę  w p rogT am ach  p o s ta n o w i!  so b ie  w  m ia rę  m ożli­
w o śc i tec h n ic zn y ć h  w y p e łn ić  K rak o w sk i P o lsk i T e a tr  K uk ie­
łe k . N a jb liż szą  Im p rezą  teg o  ro d z a ju  b ęd z ie  so b o tn i koi :e r t  
m uzyk i o p e ro w e j. W p ro g ra m ie  k o n c e rtu  b ę d ą  n a jp ię k n ie js z ą  
a r je  o p e ro w e , d u e ty  o raz  t .a  z ak o ń czen ie  k w a r te t  z -sp-try 
„ R ig o le t to "  V erd iego . W ykonaw cam i k o n c e rtu  b ę d ą  d o b .ze  
n am  z n an i n a  te re n ie  K iah o w a  so liś c i p p .:  W iinsch-Paw likow -- 
ś k a ,  R ew lcz, K ozak, K raszew sk i o raz  ro k u ją c y  d użą  k a f je rę  
śp ie w ac z ą  m iły  g o ść  w a rsz aw sk i p . L es ław  F iuze

K ró tk a  a  t re ś c iw a  p re le g c ja  dyr. M u rjan a  M ikuty zapo­
zn a  m n ie j p rty g o to w a n y c h  s łu ch aczy  z t re ś c ią  1 io  m ą teg o  
d z ia iu  m uzyk i.

k. z a te m  do o rz -  śp ie w ac y  w doborow ym  p ro g ram ie  do 
u s ły sz e n ia  t .  so b o tą , ł .  ) . 3 0  g ru d n ia  fV 4 « 4  o g ed zm lo
1 7 - ł t )  w  K rakow sk im  P o lsk im  T e a trz e  K u k itle k .

Ze scen i e s trad  K rakow a.
K rakow sk i P o lsk i T t a t r  K u k itlek  (S tra d o m  1 5): 

C zw artak , 28  g ru d n ia  1944 , .p o tlz . 1 7 : „O w lezd y  n a  G w iazd­
kę 1 (po ra z  o s ia t ii i) ,  w ie lk a  re w ja  św ią te c z n a  
z u d z ia łem  S tefc i G ó rsk ie j, G rędy, H a lin irsa ie J , 
H an u sza , P aw ło w sk ieg o , P ila rsk ie g o  i d u e tu  R a- 
d u lsL icn .

Ohwlaaiaiawla urtadsw a

Z a  7 }  7  a  n  7  F  I I  I  C  *  ep ru w le  p rza m y slo w ej e p la ty  ra je -  
n K K ^ U £ K n l B  s t r a e y jn t j  n a  ro! k r  e n d a rzo w y  194 5  w 

m ia śc ie  K ra k a u . —  Z d n ie  11 g ru d n ia  1 9 4 4  r .
N a p o d s ta w ie  u s ta w y  o o p ła ta c h  re je s tr a c y jn y c h  od p rz e d s lę b lu re tw  . z a ją ć  

1 d n ia  25  k w ie tn ia  1 938  r . (D zienn ik  U staw  R z e c z y p o sp o rte l  P( luk ie l Nr. 34 , poz. 
2 9 3 )  o ra z  ro z p u .z ą d z e n ia  o  p o d a tk u  p r z e m y ś la * jm  .o p le c ie  r e j e s t r a  :y jn e j)  z d n ia
14 lu te g o  1 940  r .  (Dz. R o tp . GG. I a tr .  5 1 ) k ażd y , k to  p ro w ad zi p r i« d s ię b !o r rtw o
p rze m y sło w e  lu b  h a n d lo w e  a bo w y k o n u je  z t l ą c lo  p rzem y sło w e, ebow  ą z an y  j .e t  
u .ś c lć  w te j  g m in ia , w k tó re j  z n a jd u je  s ią  p rz e d s ię b io rs tw o , p .z a m y s łó w .  o p ła tę  
r«jr.sffl«’cvi:in  .rzez  w y k u p ien ie  p rzem ysłow a, .a r ty  r t  s ti  cyjne]

P rz em y sło w a  o p ła ta  r e e s t r a c y jn a  n a  ro k  1945 b ęd z ie  p o b ie ra n a  w  m ie le K ra­
k s u  w e u .u g  n iże j p o d a n e j  ta ry fy  i n a le ż y  j e  z a p ła c ić  do  d r i t  31 s ty c z n ia  1945 r . ,  
a  to  p rze : - l a t - i k ó w  n a z w isk a c h  z a cz y n a ją cy c h  t l ą  n a  l i te ry .

A H w  c z a s ie  od  d n ia  2 do 11 s ty c z n ia  1945 r . ,
I -  Q w cz as ie  od d n ie  12 do 22  s ty c z d .a  194 5  r . ,
R— Z w c z a s ie  od  d n ia  23  do 31 s ty c z n ia  1 945  r .
TARYFA PRZEMYtŁG EJ OPŁATY REJESTRACYJNE] DLA M IASiA.KRAKAU.

K w ota
D i l t l  O znaczen ie  z tk l a d iw ,  p rz e d i ią b le re tw  I z t j ą ć  p o d a tk u

zl.
I . P rz e d s ię b io rs tw a  h a n d lo w e , u t r -y m u ją c e  i r.le  u t rz y m u ją c e  z a k ła d ó w  

s p iz e e a ż y , z w y ją tk ie m  p rz e d s ię b io rs tw  h an d lu  Ja rm a rc z n e g o , obno- 
śn eg o  i rozw ożi go, a  p ro w a d z o n e  p rze z :
a )  u upców  ra j  s t i u »  ' u h  ‘ą ^zn .e  z sp ó łk a m i z w y łą ‘k iem  a p A,di ielni 50 0
b )  sp ó łd z ie ln ie  z w y ją* k iera  sp ó łd z ie ln i k red y to w y c h  o raz  kupców  
• re je s tró w ]  cn  je ż e l i  J ó ió t  z a k ła d u  n ie  p r z e w tż s z t  1G 0.000 z o tych

ro czn ie    .  240
e ) p o z o s ta ły ch  p ła tn ik ó w , sp ó łd z ie ln ie  k a d y tn w e  o ra z  z a k ła d y  tru d ­

n ią c e  s ię  w y łą c zn ą  sp rz e d a ż ą  m a te . .a  ów  p ęd  .ych , o le i  i sm a ró w  
sa n . ich .d o w y c h  z ta k  zw an y ch  s ta c y j  (pom p) b euzy .iuw ych  . . 50

II. Z ak ład u  p rzem y sło w e, z a k ła d ]’ g ó rn icze  z w y ją -k -em  k-ip a lń  n a tty  
i g azó w  iem nych, p rz e d s ię b io rs tw a  w y .ę b n  la s n , s a m o is tn e  p rz e d s ię ­
b io rs tw ; w- konew  e n ia  um ów  o p ra c ą  o raz  p rz e d s ią b .o ts  w a  rz e m ie ­
ś ln ic z e , d o ro żk a rs tw o , tu rm a ń stw o  i e k s p lo a ta c ja  ta k só w e k , ?  p ro ­
w a d z o n e  p rzez
a )  k u p có w  re je s tro w y c h  łąc z n ie  z sp ó łk a m i o o b ro c ie  ro czn y m  p o ­

w yżej (0 0 .0 0 0  z ło ty ch  d o z  z a k ła d y  sp ó łd z ie lcze  o o b ro c ie  ro cz ­
nym  po w y żej 2 0 0 .0 0 0  z ło tyc ti  800

b) sp ó łd z ie ln ie  ż w y ją tk ie m  sp o ‘d z.eIn l p r ą c y  1 m le c z a rsk ic h  o raz
ip .ó w  r e je s t r ó w ,  eh o  o b ro c ie  roc.-nym  p o n iże j 1 0 0 .0 0 0  z ło tych  240

c) p o z o s ta ły ch  b i s t r  ikdw . . .  . . .  40
III. K opaln ie  r a l l y  lu li i azów  z i e i n n y .h .............................................................................200
IV S k ład y , n a le ż ą c e  ć,a p rz e d s ię b io rs tw , o raz  f ilie  i k a n to ry  w y o aw n ic tw  40
V. P rz e d s ię b io rs tw a  h a n d lu :

a) ro zw o żn eg o  »   U®
b) o b n o ś n e g o  ,  a  « a *  ■ •  s •
c )  ja rm a rc z n e g o  10o 

Vt W y d a w n ic tw a :
a )  p ism  co d z ien n y ch  .  • ęi> i  a v < • 400
b in n y ch  p ism  p e r io d y c z n y c h .......................................................................... 24n

VI! Z a ję c ia  p rzem y sło w e  p o ś .e d n  ków  g ło d o w y c h  (m ak i -rów ) .  . 5*."
V ... Z a jęc ia  p rzcm -.s io w e pośr*-dniLów h a n d lo w y c h ........................................................ 24 0

IX. Z a jęc ia  p rzeraw stow e e k s p e d y t o r ó w .................................................................... "OO
y Z a lec i,. p - ;c -n .v : łn v '- - -c-.yc*- bnm .-v r* ażerń w l . 200

XI. W sze lk ie  inne  p rz e d s ię b io rs tw a , n ie  u trz y m u ją c e  za k ła d ó w  sp rzed aży ,
o ra z  p o z o s ta łe  z a ję c ia  p r z e m y s ło w e ............................................................... 40

W ła śc ic ie le  n rz e d s ię b io rs tw  w y m ien io n y ch  w  n in ie jsz e j  ta ry '* e  s ą  o how -ązen i 
w  c z a s ie  od d r i t  2 do 51 s ty c z n ia  1 9 4 5  r .  z łożyć  w  M ie lsk im  U rzędzie  P o d a tk o ­
wym, K a tu sz , w e jś c iu  D, p t n e r ,  u eb  a r e . j ą  p o d a tk o w ą  w trz e c h  e g z em p larz a c h

I w y k u p ić  w G idw nei K a lle  M ie jsk ie j w ła śc iw ą  d la  d an eg o  p rz e d s ię b io rs tw a  
p rzem ysłów  ą k a r tę  r e je s t r a c y jn ą  p rzez  u iszczen ie  o p ła ty  r e je s tr a c ;  in e j  u s ta lo n e j  
p rzez  w ła d z ę  p o d a tk o w ą  F o rm u la rz e  d e k la r a c j i  p o d a tk o w y c h  s ą  do n a b y c ia  w 
u ie j .k lm  U rzędzie  P o d a tk o w y m  a lb o  * m ie jsk i; h  U rzęd ach  obw od iw ych za o p ła tą  
1, z io trg o .

P rzy  sk ła d a n iu  d e k ln ra c ji  p o d a tk o w e j i u leży  o k a z a ć  u p raw n ie n ie  p rzam y sto w e, 
cc ]< s t  w . r in k i e m  w y k u p n a  p rze m y sło w ej k a r ty  r e le s tr a c y jn e j .  P rzem y sło w e k a rty  
r e je s tra c y jn e  n a le ż y  um ieS c .ć  w  lo k a la c h  p rz e d s ię b io rs tw  n a  m ie js t  s e t  w id o cz­
n y ch . W ła śc ic ie le  p rz e d s ię b io rs tw  s ą  o b o w iązan i zezw olić  w  każdym  cz as ie  m ie j­
sk im  o rg an o m  k o n tro ln y m  n a  w s tę p  do .eh  lo k a lu .

W ta z ią  z ło żen ia  d e a la r - c j i  p o d a tk o w e j n iez g o d n e j z rze c z y w is to śc ią , s ió ż n io -  
n ą j,  o raz  w r a i ;i je j  n ie z lo ż e n ia , w ym ierzy  s ię  p rzem y sło w ą  o p ła tę  r e je s tr a c y jn ą  
z u rzęd u  n  p ła tn ik  z o s ta n ie  u k a r tn y .

R ó w n o c n -jn ic  z p rzem y sło w ą  o p ta tą  r e j e s t r * :y jn ą  z o s t ;p re  w ym ierzo n y  I r o- 
b ian y  p e d a te k  d rąg o w y  o d  p rzem y słu  a a  r a k  p o d a tk o w y  1 9 4 8 . P o d a te k  drogow y 
w y ro ? ' f * i p r z e m ] s i o w e j  o p la  v r e :e s tr a c y in e j  od c r - e d s ię i lo r s tw  o p o d a tk o w a ­
ny ch  w eo iu g  d z ia łu  l a  i IIa  ta ry fy , t  2 5 %  od '  a zo sta ly c h  zak ład ó w .

S ta ro s ta  m ie jsk i m l t e t t  K rak sn  Dr K r l m t r  p. o . S ta ro s ty  M le jsk ieg e .

n R W ! ( C 7  ‘ 7 C l l l t  w a p ra w lt  a p rz a d a ty  k a r i  a b e n am a a to -  
U D W 1 I E 9 A > i A b | ą | C  w y ch  M l- ik te ) K o lii E la k łiy ezn eJ  K rt- 

k a u . —  Z  d n ia  2 2  g ru d n ia  1 7 4 4  r.
K arty  ab o n a m e n to w a  M le lik le l  Kolei E le k tr r c z n t l  K re k tn  n a  ro k  194 8  będzie  

t l ą  sp rz e d a w a ć  od  c z w a rtk u  d n 'a  2 9  g ru d n ia  1 9 4 4  ? w B iu rze Sp rzed aży  K art
L o re n zs tr. ,u l.  św . W aw rzy ń ca l 13, w n a s tę p u ją c y c h  d n iac h :

'c zw artek , d n ia  28  . ru d n ia  1944 r . ,  od  godz. 7 .3 0  do  17,
p ią te k ,  d n ia  29  g ru d n ia  154 4  r . ,  od  godz. 7 .3 0  do  17,
s o b o ta , d n ia  30 g ru d n ia  104 4  r . ,  od  godz. z . 30  do  13,
n ie d z ie la ,  d n ia  31 g r-tdn-a 104 4  r . ,  o l  gr  z- 9 .0 0  d 13,
w to re k , d n ia  2 s ty c z n ia  1045 r . ,  od  g u Jy . 7 .3 0  óu . 7 ,
ś re d a  d n ia  3  s t cz- *a 1945 r . ,  od  godz. 7 .3 0  do 17,

1 Od d n ia  4 s ty c z n ia  1945 r .  s p rz e d a ż  k a r t  b ęd z ie  s ią  o d byw ać  p o d c z as  zw ykłych 
godzin  u rzęd o w y ch , t j .  w  d n iac h  ty g o d n ia  od  godz. 7  do  13 i od  godz. 1 3 .3 0  do
17, w  s o b j tę  od  godz. 7- do 12.

Z am ów ien ia  n a  k a r ty  m ie s ię c z n e  p rzy jm u je  a ią  w p o c z ek a ln i t ra m w a jo w e j kolo 
p o c i ty  p o d czas  w y m ien io n y ch  gn d zln , w  s k ie r  iw E le k tro w n i M iejskie* K ra : tu , S te - 
p h a n p la tz  (p i. S zczep ań sk i)  1, w c -a s le  godzin  b iu ro w y ch  i w  e k s p o z y ijrn c i .  K asy  
O szc jąhnO łc i M a s ła  K ra k a t ,  a m -pnow lcie  R ynek P o d g ó rsk i 8, R e lch sstra -sse  (u l. 
K a rm e lick a ) oi- i G la tz e r s t r a s s e  (u l. K o śc 'u sz k l)  1, w  c z a s ie  godzin  k a so w y ch : 
n a s tę p n e g o  d n ia  w y d a je  s ię  g o tow e k a r ty  za  o p ta tą  ceny* ta ry io w e j.

K arty  m ie s ię c z n e  sp rz e d a je  s ię  z e  o p ła tą  2 0  zł.
Do c a r t  m ies ięczn y ch  p o t r z e p ią  j e s t  fo to g ra f ia  w w y m iara c h  4 0 X 5 0  m m , O p la ta  

za w y s ta w ien ie  w ynosi 2 zt. ,
K arty  ab o n a m e n to w e  w y s ta w io n e  na  ro k  194 4  t r a c ą  w a ż n o 'ć  w nnlu  3 s ty czn ia  

1945 r . K arty  ab o n a m e n to  vc now o w y s ta w io n e  s ą  w ażn e  ju ż  od dn ia  31 g ru d n ia  
1* 44  r .

S ta ro s ta  m ie jsk i m .asM  K rakau  Dr, K r E m e r  p. e S ta ro s ty  M ie jsk ieg o .

O B W I E S Z C Z E N I E
P r z e d m i o t :  W y p l a t a  z a s i ł k ó w  r e n t o w y c h  i  U b e z p i e c z e n i a  S p o łe c z n e g o  

G e n e r a in e g o  G u b e r n a t o r s t w a  w  s ty c z n i u  1945.
W y p ł a t a  z a s i ł k ó w  z u b e z p ie c z e n ia  r e n t o w e g o  r o b o t n i k ó w  j p r a c o w n i k ó w  

u m y s ł o w y c h  i z u b e z p ie c z e n ia  w y p a d k o w e g o  w s ty c z n iu  1945 n a s 'p i :
1.) d la  o sg b  p o b ie r a ją c y c h  z a s i łk i,  z a m ie sz k a ły c h  w m ie ś c ie  K ra k o w ie  

i o k o lic y , o p o c z ą tk o w e j i i t e r z e  n a z w ilk a :
A , E, C , D, B P ,  Q , H , I , J  w  d n iu  2 s ty c z n ia  1949 
K, Ł , Ł w  d n iu  3 e ty c z n ia  1945
M , N , O , I  w  d n iu  4 s ty c z n ia  1945

R t S w  d n iu  5 s ty c z n i a  1945
T, U, W ,  Z w  d n iu  8 s ty c z n i a  19K5

w  Z a k ła d z i e  U b e z p ie c z e ń  S p o ł e c z n y c h  w  K r a k o w i e ,  ul.  P i e k a r s k a  N r .  4 
w  g o d z in a c h  o d  8 do  12. i

2.) d la  p o z o s ta ły c h  o só b  p o b ie ra ją c y c h  z a s i łk i,  w  p o ło ż o n e j  n a jb l iż e j  
ich  m ie jsc a  z a m ie sz k a n ia  U b e z p le c z a ln l  S p o łe cz n e j w z g lę d n ie  w Je j 
O d d z ia ła c h .

W y p ła ta  z a s i łk ó w  o so b o m  u p o w a ż n io n y m  p rze z  z a s i łk o b lo rc ó w , m o ża  
n a s tą p ić  t y lk o  za  p rz e d ło ż e n ie m  u p o w a ż n ie n ia  z u w ie rz y te ln io n y m  p o d p ise m  
z a s i ł k o b io r c ó w .

K r a k ó w ,  d n i a  21 g r u d n i a  1944.
K ie ro w n ik  Z a k ła d u  U b e z p iec z e ń  S p o łe c z n y c h , J  o  n  l  •  k ,  M ln ls te r ia ł rń t ,

f  S.P.
JOZEF W ATOREK

b. p ro fe s o r  p lm n . w M yślen icach , 
b. d y re k to r  g l ir  w  9 ro t  -r uj 
b. n a c ze ln ik  W y d rla lu  Ku n te  jum  

W ileńsk iego
po b a rd zo  d łu g ich  i c iężk ich  

.•ierpreit e h , opa.irzony fcw. S a k ia -  
n e iŁ am i, d n ia  15 liisiopada 1844 :.  
»  Mviś:-enćoa'ch.. P o g rzeb  odb-4 ę ią  
ta rn in  w dn iu  17 l is to p a d a  1944 t .  
) c -em z a w ia d a m ia ją  w ssysuk ich  
K rew nych, P rz y ja c ió ł I Z na jom ych ,

w  w itE k iim  a u  pozo s ia l i
2 e n a ,  C órka I Syn,

f  S-P-
W h t l a w  R -ż w I c z

l : f : r s k i
p n e m y s io w le c

pirreżyw szy la t  63 , po  d łu g ich  e cięż- 
kń-ch c:erjj'*enrach o p a tr ic n y  św . Sa- 
kTanwn-tamii zestnąl w Pawu dni-a 24 

grttdinia 1*94-4 r .
W j^pjow adzenie  zw iok z k ap licy  n-a 
cimiEfl-labz-u rakow icki:m  do g robow ca 
p o tó rw e g o  n a s tą p i  w e cz-w ąrtek 
dn . 28 b a i. o godz. 2 ,30  p« po łudn iu .

Nabożeństwa ia łobne
od o rn w io n e  z o s ta rS e  w p ią te k  dni-a 
29 bm . o  godz. 8  ra n o  w  iD ś lie le  
p a r r i .  ! *  S k z e jw n a , n a  k tó re  to 
sm utne  o b rzęd y  z a p ra sz a  w J ę b o -  

kćm sm u tk u  p o g rąż o n a  
78 9 2  D adzlna

N oclegi
N o C tg l:  K raków , s ta ro w iś ln a  28 . tu .  2 3 . 
N o cleg i: K raków . F lo r jz ń s k a  3 , m . 8. 
N o d ig l  K raków , Z ie lo n i  2 5 . m . 1 . 633 3

f  t . J -

KJBtaor M ieczysław
pm -żyw -szy Lat 16. zm arł oo d ług ie] 
a c lę ż H e j - ‘• " r io t.e , opi . nzoi. - św . 
S a b ram e a ta irr i, d n ia  22 . XII, 1944. 
F -gnaeb o d b ęd z ie  s ię  w  cze-eo*ek 
28 . XII. o  godz. 1 ,30  po  po łu d n iu , 
o Wzym zav ..ad am i;a ją  pogrążeni: w 

sm u tk u
7 8 9 9  l o n t  i Syr

y  Za sp o k ó j duszy  i .  p .

Airny i RruritrSkćw 
Z C O R bW SK iE J

Jatko w p ie rw sz ą  ro c m ic ą  śm ierc i 
odp raw 'o m a zo&bąntie

Nabożeństwo 2a!obre
w so b o tę  dnr-a 30. XII. 1*944 g rd z .
9 - ta  ra n o  w tao5tfel« p a r.  św . Ka-
ta*nzvcy w K rato-w ;e . rra k'1-ócą za ­

p ra s z a  K rew nych i Z na jo m y ch  
7797 Rodz ina

V  Ża spo:k*6j d-u-scy Ś. p.

W ładysław a NIDY
urrt?dn’ka 

jako  w  p ie rw sz ą  b o le sn ą  rocznćcę 
śm ie,rei o d p raw io n e  z o s ta n ie

MSZA £W . 2A LDBNA
w  s o b o tę , dn ia  30  jgnudnia 19" * r . 
o g o d zin ie  8 - ts j  r e n o , w k o śc ie le  
Ks. F ra n c isz k an ó w  w K rakow ie p rzed  
o H acw m  Matto! BojJtśej N ie p c ta ia  

n c j, o czytn z a w ia d a m ia ją  
Z o n a  i  k ynk iam , M z lk t ,  B ra t 

I R odzina

*  /

Noc<egl I to W ig en c jt: K raków , R adzłw if- 
lew sk ą  14 , m . 2 . 5 8 2 6



„GONIEC  KRAKOW SKI" Nr. 304. Piątek, 29 grudnia 1944.

Od dnia 2 9  grudnia do 4  it  c m la  1 9 4 5 .

A PO LLO  ^'v T<'TMH8ze 11
LISTY MIŁOSNE 

P o czą tk i  s e a n s ó w  r  dnie po w szed n ie :  
l j  15 (5  15 17.15  

i w niedzielą tei o 11.

W A N D A  tg. i!<>rtrudy 5
T E S f  SŁOWIKA 

P o c ą t t  s e a n s  i*  w an ie  p o w szed n ie : 
13 .30  15 ,30  

W n ied z ie le  też  o 11.

S Z T U K A  iw  J a n a  6.
W IZJA Nf.D JEZIOREM 

P o c z ą tb t s e n n -ó w  w dnie p o w szed n ie :
13 .1 5 , 15 1_ 17 .15  

W n ied z ie le  t e i  o U .

U C I E C H A  Starowiftlna 16
RODZINA SŁABDSCI 

P i c z ą r i  s e an só w  w orne p o w szed n ie :
13 .15 , 15 15. 17 .5  

V  n ied z ie le  . e i  o  U .

S T F . Ł  t  i l u . . *  1 5 .
TACY SA ME2uZY2NI 

P o c z ą n u  s e a n s  Iw v dnie nowsziedirie:
1 3 .1 5 , 15 15 17 15 

W n ie d z ie le  i e i  o U .

Oibitrans
n iiu iu n u ililli llll! llt l| tll[ll ll ll ll i ll ll l!ll l ll ll! !ll l ll ll i ll ll l! lll l ll| lll 

Spółka Spedycyjna

K r a k ó w
Krowoderska 59,

polera:

Transporty 
samochodowe

n u ę d iy m ln sto w o

Przeprowadzki
własnymi wozami meblowymi.

i ^ J E B E E
p o leca

W ym órnJa Mebli
Kraków. Stra.lom  16

fortepianY-Pianina
W .  C O L O Ń S K Y

K R A K U  ę  UL. GRODZKA 40, I. p
Tele lon  2 0 4 -6 5 .

M l  O D O  W  i  8

Z aprasza  sw e  ch s ta ły c h  B yw al­
ców na  co d z ien n e  eotudnlow i 
' w io czo rn e  k o n c e rty  zw iększone! 

o rk ie s try .
R e w ela c ja : o ry g in a ln y  duet 

sk rzy p co w y .
Ś n ia d an ia  — o b iad y  —  k o łac ie  
D oskonało  k u ch n ia  i t ru n k i — 
Lokal o tw a rty  b e r p rze rw y  od 

10—  2 0 -te ł.

K t d ł l t K Z Y
w y k o n u jo  p rac o w n ia  k o łd er 

K raków  K ro w o d ersk a  3 0 , o ł lc .  II p.

r J E l S E . L
p o leca

W y t w ó r n ia  M eb li 
t t i i « 0 ’Y u i s t a r o w i ś l n a  35 .

z g ł  a s z a j ą e  s ię  
o c h o tn ic z o  do 
pracy w Rzeszy 
Niemieckiej —  
m a s z  p r a w o  
wyboiu miejsca 
pracy.

K g J o a £ e u i a t

Biuro informacyjne
on uacowuuiow «ww*ife.. 

am?si> wveb
K r a ^ e u ,

A dolf H itler-P latz 11

W o l n e  n o s a d y

P rz e d s ię b io rs tw o  bu d o w la n e  n a  t e r e n ie  
Aus t ri i  p o sz u k u je  r o b u .u i s ó w .  Zgłos ze ­
n ia  1 zy jm u je  Biuro In fo rm a c y jn e  dla 
p r a c o w n ik u * ’ . i z je z n y c h  i u m y s łu ,  ych 
K ra k a u ,  A lo lI-H it ler -P la tz  1 1 . 3 3 3 RS
W ia l k i .  w a r s z ta ty  s a m o r ^ c j o w e  w Su­
d e t a c h  p rzy jm ą  iobo tn ików w a r s z t n o -  
wych. ZgioszMiia przy jm uje  Biuro I m o r -  
m ac y ju e  d i r  p rac o w n ik ó w  lizycznych  i 
p m y l lo w y c h  K raków .  A d d i - H i t l e r - r l a t ;
* ■ 3 337k
F c i r y k l  wyrób 5w m e ta lo w y c h  n a  S l ą ik u  
p o s z u k u ją  ro bo t. . i ków fabrycznych .  , .^io- 
SZ’ u i .  p r zy jm u je  Biuro I n t j r m a c . , , a e  dla 
p racon  ni .ow fizycznych  i u m ysłow ych  
Kraków.  Adofr -H itle r -Pla fe  >1 , 3 3 ? 6 k
Po s z u k u je  s ię  m ęs k ie !  si l  r o b o e z j e h ,  
o r a z  ż e ń sk i c h  si l  do lże j szy ch  p rac  f a ­
b rycznych .  'g ło s z e n ia  c - o b i s t e  Jl. Th. 
L e u k e  t ,  Krakó w, R o m a n o *  icza 9.
Otjron i lk -roln łL K a w a l e r ,  p o sz u k iw an y  
od  z a ra z  do  fo lw ark u  pod  Kraków i. 
ZgŁ: C-onfuc. 1̂ : ak Krak ó w  „Nr.  267 2 
P e s z u k c j e  in te l ig e n tn e j  o so b y  do  za ję c ia  
s i e  r o cz n e m  d z ie ck iem  Zg łoszen ia :  K ra ­
ków, K r o w o d e r s l -  5. m. 1. 2 9
■daw czyn ię  s a m o d z ie ln ą  p o dręczną  i u- 
czonn icę  d l a  z a m ie j s c o w e j  p o m ie szcze ­
n ie  i częśc ioy e u t r z v m a t  e pr zy jm ie  
p r a c o w n ia .  Kraków . P ędz ichów , 4/7.  
P u r z e b n a  p r a c z k a  od za ra z .  Kraków —  
Lub; :: 34.  Zakłady . 972
t n # r g ' o z n „  mło dą ,  n i ez a l eż n ą  io w sp ó ł ­
g ra  c .j h a n d lo w e j  a a n g rż u ję .  Zgl : Go­
n iec  F r a k  . Krakó w , ,Ni.  9 9 9 8 " . .
Po Unujemy oa  z a ra z  k u c h a r kl do kn 
chni,  o r a z  p om ocn icy .  Zg ioszeuia  Luigi 
01ivo, Krakóy  , Czys to 5.  33321
Służący do s k le pu  o b raz ó w  potrz ebny 
za ra z .  Kraków,  r t r a d o m  l f  6 7 8 2  
Po s iu g ac z k a  do ch o d zące  n a  Cały lub  pól 
dn ia  p o t rz e b n a .  K raków ,  W arn e ń c z y k a  
3. m. 7 . 7678
S iu ly c ą  rArową.t  sćilną I uc z c iw ą  przy j ­
mę  do p e n s jo n a tu . -  Z gł oszeni a  C u u łe r  
Krak .  Knakó'„ ,  , Nr. 7 9 3 8 " .  7938
P o t rz e b n a  o s o b a  do pom ocy  pani don u 
w g o s p o d a r s t w i e .  Dobre wymagiodzen  e,  
P " n e  u t - r -m a n ś e ,  m-eszka  de. Zglorze 
niia K raków ,  ul .  W awrcyńoa  39, m. 2.

Pasaj ousz.l ij
Czerui cho wlak  ag ro  tec h n ik  dyp lomow any  
p o sz u k u je  posady  w c h a ra k t e r z e  pr ak ty  
toamta lub  ijwite z a j ę c i  w d r .a ie  ro ln i ­
czym. Zg łoszen ia :  p.  M a ła c h o w sk a ,  K ra ­
ków, J a k ó b a  3.  610 6
18- łeini  z d w u le tn i ą  Szko lą  Handl ow ą 

oraz  d w u le tn i ą  p r a k t y k ą  s k le p o w ą  po­
sz u k u je  odpowiedni:ej  p r a c y  b .u ro w e j ,  
wzgl.  s k le p o w ej  od 1 styczn ia  1945 p o ­
cząw szy. Ła sk a w e  ' zg ło szen ia  p roszę  
k i e ro w a ć  do  Gońca  Krak o w sk ieg o ,  K r a ­
ków, „N r .  7 1 4 6 “ .
Polka  i n t e l i g e n tn a  ze  W ^cho dn, s ta le  
z a m i e s z k a ł a  w K ra k o w ie ,  z a jm ie  się 
dom em  i g o s p o d a r s tw e m  s a m o tn e j  oso ­
by P o s i ad a  do sk o n a le  św ia d ec tw o  z 
17 l e tn ie j  p r ac y  w j e d n t m  m ie jscu.  — 
Otarty- Biuro M aje wsk i ,  Kraków, WW 
Św ię tych  8 pod , .C z te rd z ie s to l e tn i a " .  
Były na cze ln ik  Wyd. Zak. dużych z a k ła ­
d ów p rzem y s ło w y ch  w W a rsz a w ie  po 
sz u k u je  j ak i e jk o lw ie k  po sady .  Kraków, 
Ru le te k  4 ra. 9 . 235 0
Pani z Warszawy^  z n a j ą c a  dobTze ku ­
chn ię ,  poprow adź:  g o s p o d a r s tw o  1— 2 
osobom  Również  wyjazd  do dworu,  p e n ­
s jo n a tu  ł  na p ro w in c j ę .  K raków ,  Dietl a 
44  25 . 2 332
Ew ak u o w a n a  po szu k u je  p i ac y  o b o ję tn ie  
ja k i e j ,  może być p o m o cn ic ą  r d o m o w ą  z 
g o to w an ie m ,  k e ln e rk ą ,  e k s p ed ie n tk ą ,  wy­
ch o w a w cz y n ią  do dz ieci ,  z n a ją c a  t akże  
g o s p o d a r s t w o  wie js k ie .  Zg łoszen ia :  Go= 
nieć  Krak. Kraków „ N r  2 3 8 9 “ .
Młoda, in te l ig e n tn a ,  b.  uczciwa, p r a c o ­
wi ta,  miłej  po w ie rzch o w n o śc i ,  s zuka  j a ­
k i e jk o lw iek  p o s a d y ;  może  byś w k a s y ­
nie,  ho te lu ,  p ro w a d z e n ie  domu jedne j  
osob ie  i tp.  Łask.  o fe r ty  p ro sz ę  u p r ze j ­
mie  k i e r o w a ć  Goniec Krak o w sk i ,  K ra ­
ków „Nr 23 9 3 * .
Sa m odzie ln to  z a jm ie  s ię  domem , dobrze
g o tu je ,  czyst a ,  p r ac o w i t a ,  la t  49.  —  
Zgł : Goniec Krak. K ra k ó w  , ,Nr. 2 3 9 6 “ . 
E w ak u o w a n a  in te l ig e n tn a  s t a r s z a  z W a r ­
szaw y za jm ie  s ię  domem,  dz ieckiem  lub 
ch ory m  Zg łoszen ia :  Goniec Krakowski ,  
Krak ó w  „Nr.  2 6 1 0 “ .
W ychowawczyn i  p e r f e k t  f ran cu sk i  p rzy j ­
mie  po sa d ę  do dzieci ,  tow a rz y sz k i  s t a r ­
sz e j  osoby, p i e lęgnac j i  c h ory ch  n i em o ­
w lą t .  N a jc h ę tn i e j  wie ś  lub m ia s te c z k o  
Zgł • Goniec  Krak. Krakó w „Nr .  2 6 1 3 “ 
D e m  -techn  17 la t  p r ak ty k i  z ope  a 'y -  
wą  p rzy jm ie  posadę .  Zgłos zenia :  Kraków,  
Zw ie rzyn iecka  11 , m. 4 . 3043
In te l ig e n tn a  może po m óc  w g o s p o d a r ­
s tw ie  dom owem.  c e ro w a n ie  bieli zny  być 
l e k t o r k ą  obcych języ k ó w  wzamian  za 
u t rz y m an ie  Zg łoszen ia :  Goniec K r a k o w ­
sk i,  K ra k ó w  „Nr .  4 0 2 6 “ .
Techn ik  bu dowlany  z p r a k t y k ą  p o sz u k u ­
je p racy .  Zg łoszen ia :  Goniec Krakowsk i,  
Kr aków „ N r .1 4 0 1 3 “ .
Kośc l t l ny ,  miody,  ene rg iczny ,  po szu k u je  
prac y  n a j c h ę t n i e j  w  Krakowie  Ł a s k a w e  
zg ło szen ia :  Goniec K rakow sk i ,  Kraków 
„N r .  4 0 3 0 " .
M is t rz  dyp lomow any ,  były w ła śc ic ie l  z a ­
k ładu  e le k t ro -m ec h a n lcz n e g o ,  38 la t ,  
p e r f e k t  n iem iec k i  polsk i,  s?u!ta od z a -az  
odp o w ied n ie j  p o sad y  Z gł oszeni a  k i e r o ­
w a ć :  Fr. Koz łowsk i,  M szana  Do lna —  
L e ś n a  366. | 4 0 3 7

Sprzedaż nieruchom ttś-i
N ajw ięk szy  wybór  ka m ie n ic  domów i 
pa rc e l  w Krakowie  i na p e ry fe r ia c h  
K rak o w a  d a je  wykaż,  fak ró wnież  w y ­
sy łam b e zp ła tn ie  w ła sną  dorożkę ,  celem 
og ląd n ię c ia  o b j ek tó w  za nczciwe i f a ­
chow e  p rze p ro w a d z e n ie  t ra n z a k c j i  p ro w i ­
zja m in im a ln a  W ia d o m o ść:  Karo l Kul­
czyk. Kraków, Basz to w a 10, m. 1. 
Zak o p a n e !  Okazyjnie  tja.rcefę 400 są żn io ­
wą, u z b ro j o n ą  i wy d z :e lo ń ą  w cen tr u m  
sp rz e d a  , ,L o k a t a " ,  Kraków.  Ja n a  18 
II p. 5716
K am ien icę 2 -p ię t ro w ą ,  k o m fo r to w ą  
sp rz e d a  o k azy jn ie  „ L o k a t a " , Kraków,  
Ja n a  18 II p 573 7
4 0 0  * ą in l  pa rc e l i  p rzed łu żen ie  Zwierzy­
n ieck ie j  30 m f rontu ,  u zb ro jo n e j,  s p rz e ­
dam  o k a z y jn i e  z pow o d u  wy jazdu Kul­
czyk, Kraków,  Basz to w a  10/1.  5928
N adzw ycza jna  o k a z ja !  Dom 2  pok o je,  
k u c h n ia ,  s ta jn ia ,  m ó rg  og rodu ,  po k u p ­
nie wolne  (Sw oszowice  s p rz e d a m  W ia ­
d om ość :  Kulczyk, Kraków, Basz to w a
Nr 10/1 ,  592 9
S p rzed am  2 p a rc e l e  o b o k /S ie b i e ,  p r o s t o ­
k ą tn e  po 3 2 4  sążni,  na po g ran ic z u  Ł a ­
giew nik ,  za tw ie rd zo n e  i wydz ie lone .  —  
Z ^ o s t f e n ia  do Gońca Krak . Kraków. „Nr .  
5 9 3 1 " .
Z ak o p an e . P a r c e l ę  2 6 0 0  n u  na Byst rem, 
p a rc e l ę  2 1 6 4  m* c e n t ru m .  p a rc e l e  
220 0  m« An ta łó w k a ,  p a rc e l ę  800 m 3 
d roga  do S t rąży sk  s p rz e d a :  Kulczyk Ka­
rol,  Kraków,  Basz to w a  10/1.  593 6
Z ak o p an e . Willę  12 pokoi z o g ro d em  
2000 m*, dom ek  nowy 3 po ko je,  kuch- 
n(a,  dom ek  2 poko je,  k u chn ia ,  ogród 
90 0  m* dom 11 poko i,  k u c h n ia  z p a r ­
c e lą  1000 m 3 sprzedj jm. Kulczyk Karol.  
Kraków , Basz to w a  10/1. 5 9 3 7
Os łodle  Ofic. p a r c e l a  komp. nzhr.  200 
sąż.  oparte ani o r a ,  dwa f ronty,  sp rzeda  
K raków ,  M ik o ła j sk a  3, I. p. 59 38
Biafy P rą d n ik  p a rc e l a  200  są ż . 2 of icy ­
ną 22  m f rontu.  Okazja,!!  S przeda-  Kra­
ków.  M ik o ła j sk a  3, I. p .  5939

B ronow ice Małe,  dom  5-cdo pok ojowy,
ogiód,  p ięk n ie  wyfbończony, s p rz eda :  
Kraków, M ik o ła js k a  3,  I. p.  594 0
Szopena p a rc e l a  147 sąż.  b a id ż o  tau .o  
do sp rz e d a m  a.  W aru nek ,  szyb ka decy­
zja.  18 m. f ront.  Kraków,  M ik o ła js ka  3, 
I. p. 5941
Królowej Jadwig i p a rc e l a  374 sąż.  opar- 
k a ni ona,  25 m  -frontu,  s p rz e d a :  Kraków 
M ik o ła js k a  3,  L p. 594 2
Willa k o m fo r to w a  na G ro t tg e ra ,  30 p o ­
koi z a ra z  po cen /e  n a p ra w d ę  okazy jn e j  
do sp rz e d a n ia .  Kraków,  M ik o ła js ka  3, 
I. p.  59 43
Zakopano .  Ki lka wi l l  i pa rc e l  sp rz ed a  
tan io :  Kulczyk, Krakó w, B a sz to w a  10/1.

K  u  i m

Kupuje i spn zedaje  różne  u żyw ane  r z e ­
czy, K r a k ó w - f o ć g ó l z e ,  Zam ojsk iego  69, 
m. 5. Ku-pTio-Sprzedaz. 582 2
Kupuję l isy,  modn e  fu tr a ,  k a p c e ,  peie- 
ry.rukii z Lisów, z a rę k a w k i ,  bieli znę  cie- 
pią.  Kraków,  Kupno— Sprzedaż ,  ul.  Stra- 
dom 19. _ 6300
Kuplę ł ań c u s z e k ,  p n e r ś c i o n e l ^ lu b  dobry 
m a ik o w y  z e g s ^ k  1 kolczyki.  Kraków,  
Kubino— Sp rzedaż ,  uL S t rą dom  19.
Kac porządny kupd Kraków , Marka  19, 
1 óg Floriańsk ie. ] ,  Sklep.  69
M ate rac e  z w iós ia  t raw y  kupi:  Kraków, 
Manka 19, ró g  F lo r i a ń s k ie j ,  Sklep.  
Kupię n a ty c h m ia s t  okazy jn ie  u rządzen ie  
(lub częśc i)  sk lepu  spożywczego* Zgl.:  
Goniec Krak. ,  Kraków „Nr .  5 8 2 6 “ . 
K a len d arze  s t a r e  z lot 1890 do 1938 po­
szu k iw an e .  Z gł os zenia  z gr zecznośc i:  
Komis, S t a ro w iś ln a  33,  Krakó w. 5917 
U b ran ia , m ary n a rk i ,  spodn ie  płaszcze,  
bieli znę ,  obuwie ,  zegark i ,  g r a m o f o n y ,  
p ły ty ,  a p a i a t y  fot  oraz  inrft używane  
rzeczy ku pu je  za g o tó w k ę  Kraków. S t a ­
r o w iś ln a  8 0 .  Kupno-Sprzedaz .  60 09 
S reb ro  s to łowe  kupię.  Krakó w. Adolf 
H it le r-P la tz  11, w p o dworcu .  8637
Gabine t m ęsk i  P  j a d a l n i ę  n o w o c z e s n ą  
kupię  ok a z y jn i e .  Zgłosz.  Goniec Krak.,  
Kr aków „Nr.  9 0 3 “ . 953
Szafkę o rze c h o w ą  osz k lo n ą  k ą to w ą  lub 
zwycza jn ą  i k s ią żk ę  k u c h a r s k ą  Dieslo ­
wej  lub M o n a to w ej  kup ię.  Zgłosz.:  Go­
niec  Krak..  Kraków „Nr.  1 2 8 0 " .
K upuję u żywaną  g a rd e ro b ę .  Krakó w, 
B rack a  10 m. 7, ofic yna .  47 66
Insu linę  k r a j o w ą  lub z a g ra n icz n ą  kupię.  
Kraków,  Szlak 57. m. 10, of icyna .  
U bran ia , m ary n a rk i ,  spodnie,  płaszcze,  
biel iznę  o raz  obuwie  k u pu je  za go tówkę  
sk lep „Kupno— Sprzedaż* , Kraków,  S t a ­
ro wiślna  80. * 1869

Sprzedaż
W ózek g łęboki  w p ie rw szo rzęd n y m  s t a ­
nie t an io  s p rz edam :  Krakó w, Szlak 17, 
El. 5 ,  II p. 6461
Płyty  pa te fot iowe — m uzyka  t aneczna  
i k lasyczna ,  p rzeb o je  z n a jn o w szy c h  fil­
mów i o p e re t e k  s p rz e d a j ę  i zamien ia m .  
Kraków.  K arm e l ic ka  9, o f ic yna ,  m. 14,
III. p ię tro ,  cały d z ie ń  bez przerwy. 
P a tefo n  e le k t ry c z n y  włoski,  marki „ Lę­
k a " , o p ięknym  głosie ,  30 p i e r w s z o r z ęd ­
ny ch  t an eczn y ch  pły t ,  o k azy jn ie  s p r z e ­
dam.  K .aków ,  Chod kiewicza  19,  m 6. 
Tapczan , m a t e r a c e ,  łóżeczko d z .e e . ęce 
sp rz eda :  K raków ,  M ark a  19, róg F l o ­
r i a ń s k i e j ,  Sklep.  68
Pa te fo n  d-wusptężynowy, o r t z  płyty pol­
sk ie  i n i em iec k ie ,  t aa lo  sprzeda m. K r a ­
ków,  SzSak 17, m. 5, II. p.  7766B
Łóżeczko ds ie c i ęc e ,  m a t e ra c e ,  t ó ik u  po­
łowę  sp rz e d a :  Kraków, M arka 19, róg 
F lo r i a ń s k ie j ,  Sklep.  70
F u w a r dam sk ie ,  c ie lak i,  m odn y s łó j ,  
piękiua m o ra  o raz  s e ą l sk in o w e  szymszó= 
lowe, j asu e ,  sp rz edam.  Kraków, ul .  P r z e ­
m yska  4, m„ 1. 681
S reb ro  s to łowe  s p rz edam .  Kraków Adolf 
H.t le r -P la tz  11. w -podw orc u .  663 6
M aszynę d a m s k ą  S ingera  w dobrym s t a ­
nie t an io  sp rz edam.  Kraków, Sz lak 17, 
m. 5,  II p. 697 0
P a te ło n  e le k t ry czny  m arkowy,  w ładne j  
szafi e,  t an io  do sp rz e d a n ia  Kraków,  
Karm e l ic ka  9, of icyna ,  m. 14, III. p ię tro .  
Ogiądać można w do wolne j  porze.  
Niemieck i o w c z a rek  1 •/* roczny i 32  
mło de ,  psy (9 m ie s ię c y )  s p rz e d a m  Zgł. 
Goniec Krak.  Knaków.. „N r .  6 6 5 6 “ . 
Ubran ie  wizy to w e w ba rdzo  dobrym s t e ­
nie do s p rz e d a n ia .  Kraków, Miodowa 19, 
m. 11. . 7 042
M aszynę do sz y c ia  „ S i n g e r a 1* k ry tą ,  
w p i e rwszorzęduym  s ta n ie ,  ok azy jn ie  
spirzedam. K ra k ó w ,  Sz e ro ka  36, m. 7, 
w e jśc ie  z ulicy.  79 75
F u tra  m ęzk ic  p i ęk n e ,  spód ju na  ty ^ sy b e ­
ry js k i e ,  s p rz e d a m  ok azy jn ie .  Kraków, 
S e b a s t i a n a  16,  m. 6. 7 139
Pł asz cz  ma r engo, m a te r i a ł  biel sk i  w b a r ­
dzo dobrym  s ta n ie  tanio sp rz edam .  K ra ­
ków, K r a k o w s k a  16, m . 6* 7719
F o rte p ia n  zag ran iczn y  k ró tk i ,  anzyżowy, 
w bardzo dobrym s ta n i e ,  oka  żyjcie 
sp rz edam .  K ra k ó w ,  K ra k o w sk a  16, m. 6. 
Wózek diziec*ęcy g łęboki  t a r o  do s p rz e ­
d a n ia .  Kraków, Dwern ick iego  2,  I. p. 
m. 9. 7 7 2 4
M aszynę Singera  k r y t ą  % dobrym  stam.e 
ok azy jn ie  sp rz e d a m .  Kraków.  Szlak 17, 
m. 5, II. p. 6458
M aszynę do szyc ia  m ajo  uż y w a n ą  s p rz e ­
d a m  zaraz.  Kraków, Dietl a 81,  m. 3. 
F u t r o 'p e rs k i e  p iękne  m ęsk ie  sp rz edam.  
Kraków , S t a ro w iś ln a  64.  m. 10.  7782
S in g e ra  m aszy n ę  k ry tą  lub z pu d e lk iem  
t a ń s z ą  s p rz edam  taniio. Kraków , K ie lec­
ka 30 (Gs-iedle) dzwonić  do dozorcy.  
Ubran ie  ś lubne  cz arn e ,  b. dobry s ta n ,  
sp rz e d a m  tan io .  Krakó w, K row oderska  
29,  p a r t e r ,  lewo.  1008
F u tro  męsfc.e szopy wie rzch poprielaty,  
fu tro  d a m s k ie  s k ro jo n e  ciermao-brciLZOwy 
wie rzch,  n a rz u t ę  na stół  lub tap c z a n  
z czyst e j  we łny,  ręc z n e j  roboty,  pi ękny  
wzór ,  buty n a r c i a r s k i e  Nr. 41.  pierw- 
szo reęny  s ta n ,  p a rę  k r a w a tó w  jedwab= 
nych , p ie rzyna  p ie rw szo rzęd n a ,  r a k i e t a  
t e n i s o w a  tan io  do s p rz e d a n ia .  Ogląda ć:  
Kraków. M ark a  20, m. 10. 7 874
Dużą p a r t j ę  zamków meb lowych ,  o k azy j ­
nie do s p rz e d a n ia .  Zg i. :  Goniec K ra k o w ­
sk i,  Kraków.  „Nr.  7 8 8 5 “ .
M aszyn y t ry k o t a r s k i e  p ł a s k i e  do wyrobu 
sw e t ró w  i o k rąg ł e  do sk a rp e t ,  okazy jn ie  
do sp rz e d a n ia .  Zgl. : Goniec Krak. ,  K ra ­
ków,  „ N r .  7 8 8 4 " .
Skrzyp ce  o p i ęk n y m  tonie  spirzedam. 
Kraków,  Grob le 8, m. 2. Ty lko  między  
13— 15-tą.  79 37
K ołnierz  persk i czarny  z k lap a m i,  c z ap ­
ka p e rs k a ,  męs,ka i d a m s k a  o raz  mufek  
persk i duży o k a z y jn i e  do s p rz e d a n ia .  
Kraków, R ę k a w k a  24, m. 4 (Podg órze).  
S in g e ra  m aszy n ę  k ry tą ,  s t a n  p i e r w s z o ­
rzędny tan io  sp rz e d a m .  Kraków , ul .  Wi- 
śiisiko 4,  m. 9 (obok  Hali  Targtfwej). ,  
O ku lary  w so li dnym  w y k o n a n iu  w p o ­
r z ą d n e j  o p r aw ie  można kupić  w firmie 
Kraków , ul. M ik o ła js k a  20.  7 940
S przedam  łań c u sz e k  złoty,  p ie r ś c io n e k ,  
ko lczyki,  z e g a re k  m arkowy.  s re b rn e  i 

•p la te rowe  n a k ry c i a  s to ło w e ,  piękny  e le k ­
tryczny  s zafkow y p a te fo n ,  p l e c a k ' .  Kup­
no— Spnzedaż,  K raków ,  S t ra dom  19. 
Tanio  s p rz e d a je m y  pe-lerynki z l is ów 
fut ro  brei t is zwancowe, ka pce ,  p i ęk n ą  
sk ó rz a n ą  to-rebkę,  ręk a w ic z k i ,  kożuszki 
dz iec ięce  Kupno— Sp rzedaż ,  Kraków,  ul. 
S t ra d o m  19. 6391
Wćzkl i alkowe w dużym wyborze,  s p o r ­
to w e ,  g łębok ie  d z ie c ięce ,  p o lecam .  — . 
A. Kow alska ,  Kraków, Karm el ic ka  20.  
F o r te p i a n  t a m o  s p rz e d a m  Krakó w, Ło­
k i e tk a  6 m I2 a ,  od  8-mej do 11-ej .  
F o r te p ian  krótk i ,  krzyżowy,  da płycie 
m e t a lo w e ’ sp rz e d a m  Krakó w K o n a r ­
sk iego  52. m 9 od 13— 15-tej .  475 8

M aszynę d a m s k ą  do sz yc ia  w p ie rw sz o ­
rzędn ym s ta n i e  sp rzedam  tanio n a ty c h ­
mia s t .  Kraków, Długa 41, m. 9 (w p o ­
dworcu) .  4741
P ian in o  z a g ra n icz n e  k rzyżow e na  pł y ­
cie m e ta lo w e j ,  cz arn e ,  w na jl epszym  
s ta n i e  s p rz edam .  Kraków. S e b a s t i a n a  18 
m. 1. Od 8 — 10 1 od 11— 14. 4 7 5 9
Płyty  pate fo fl uwe,  igty i w zm acn iacz  o k a ­
zyjnie sp rz e d a  E le k t r o te c h n ik a ,  Kraków,  
pl. Domin ikańsk i 2,  róg  S to la r sk ie j .  
F o rte p ia n y , p ian ina  — sprzedaż ,  kupno, 
z am ian a  — Skład fo r t e p ia n ó w  Heleny 
S m o la r sk ie j ,  Kraków,  S ł a w k o w sk a  4. 
O brazy —  s p rz edaż  kupno,  fac h o w a  bez­
p ł a tn a  oc e n a .  Kraków, ul.  Łob zowska  6, 
Sa ion obr azów . 571 8
Sklep kupna i sp rzedaży  używanych  r ze ­
czy, Kraków,  św. Krzyża 7, kupu je  go- 
tówkowo używane  u b r a n ia ,  b iel iznę p o ­
ś c ie lo w ą ,  koce,  kil imy i inne ładne 
rzeczy . 5720
S p rzed ajem y  tan io  uż y w a n e  u b ran ia ,  
p łaszcze,  bi el iznę  p o ś c ie lo w ą ,  koce ,  f i­
ranki ,  ki l imy,  o raz  inne ładne  rzeczy. 
Kraków,  św. Krzyża 7,  Sklep.  5 7 2 4  
F u t ro  da m sk ie ,  c ie l a k i ,  modn y k ró j,  
pięfcua m o ra ,  o r az  se lstoioowe, szyeszy-
lo-we, j a s n e ,  sp rz e d a m .  Kraków,  ul.  P rze ­
mysk a  4 m. 1. ' 57 25
E le k tro m o n te rz y  I n s t a la to rz y l  P a r t i ę  r u r ­
ki Be rgmann  „ F a r a d i t 1* 13,5.  16. 23 mm 
ca 15000 m e t r ó w  sp rz e d a  D'H. Cen t ra la  
Św ia t ła ,  Dietl a 35,  tei .  167:27 . 573 5
P ięk n o  fo x te r ie ry  o s t ro w ło s e  r a s o w e ,  2 
m ie ś .  z a ra z  do sjw zedariia.  Kraków, 
Zie lona  22, m. 12.  -  5821
S przedam  maszynę  Si ngera  d a m s k ą  o r a z ,  
dwie t ry k o t a r s k i e  do ro b ie n ia  pońc zoch  
1) Reko rd,  2) 120 igieł  o k r ą g ł a  wraz  
z p r zy b o ram i .  Zg łoszenia :  Krakó w, Ko­
p e rn ik a  10 5, od 16 do 20- te j .  582 3
F o r te p i a n  Boseud or fe i  n a jn o w s ze j  kon- 
6 t r u k t j i  k ró tk i  sp rz e d a  Ś w ią tek  Kraków, 
S t a ro w iś ln a  12.  *5899
W ó zek -au tk o , wózek s p o r to w y ,  na łoży­
s kach  ku lkow ych, s w e t e r e k  dziecięcy ,  
do s p rz e d a n ia .  F . P a c tw a ,  Kraków , ul 
Grodz ka  2. 591 0
Sprzedam  sypia ln ię ,  fo te l  rozk ładany ,  
j ad a ln ię ,  p a te fo n ,  o b razy ,  dy wany ,  zegar 
s to j ą c y ,  siatkii , m a t e r a c e ,  Krakó w, K ra ­
k o w sk a  35, Kupno— Sprced aż .  5921 
J a d a ln ie , s zały ,  bredenisy,  po jedyń cze ,  
p o k o jo w e  i k uchenne ,  b i u rk a , ’ ka napy , 
torzesla,  łóżka  sp rz e d a m  korzyetDie Kra ­
ków, Krak o w sk a  26^2. 5923
b a ra n ic ę  na  nogi k r y t ą  su k n e m  i futro 
łapko  we b re i ł s z w an c o w e  w dobrym s t a ­
nie sp rz e d a m .  O g lą d a ć ,  od  1— 16, Kra 
ków, D ie tla  9b .  m. 4. 5932
W ózek a u tk o - c h ro m .  Konkon spor towy,  
ku lkowe  łożyska '  i łóżeczko dz iec ięce  
sp rz e d a m  Kraków, Zyblitoiewicza 5, m. 
39,  3 SCh. II. p. 6 607
S krzypce k o n c e r to w e  a l t ó w k ę  sp rz e d a m  
K raków ,  Sy roko mli  ( L a g a r d e s t r . )  15/9.  
Sprzedam  ok azy jn ie  m ęsk ie  pa lt o  z im o­
we c z a r n e  z ko łn ie rzem  p e rsk im .  Kra­
ków, S t a ro w iś ln a  32 .  m 4, godz.  2 ^ 5  
popoł.  712 9
H aiiiiun la  120 basó w ,  4 r eg i s t ry  H onera  
do s p rz edan ia .  Zgłoszenia  Kraków,  ul.  
Ś l ą sk a  11,  m. 13.  7141
S podnie  i pł aszcz  s tu d e n c k i  g ran a to w y  
w dobrym s ta n ie  b. t an io  do sp rz e d a n ia  
W iadom ość:  Kraków, S ta ro w iś ln a  83,
m. 7,  II p. * 7145
Kapce z a k o p ia ń s k ie  na  skórze ,  so lid nie  
wyk o n an e  sprzedam. Kraków -Po dg órze,  
D ąbrowsk iego  4,  II. p. m. 15.  p i e r w ­
szy p r z y s t a n e k  2a m o s te m .  '
W ózek dz iec inny  gł ęboki  o k azy jn ie  do 
sp rz e d a n ia :  Kraków, G rzegórz ecka  27 , 
m. 7.  7 4 4 7
S przedam  okazy jn ie  k n r tk ę  s k ó rz a n ą  z 
po dbiciem w bard zo  dobrym s ta n i e  i 
buty z cho le w am i  m ę s k i e  Nr.  42 .  Wiad .:  
Krakó w, ul.  Dłnga 46, sklep  j a rzyn owy.  
S przedam  Dk-azyjoie p ięku e  z abaw ki  m e ­
c h an ic zn e  W ia dom ość  Antoni J a ro sz ,  
Krakó w. S ł a w k o w s k a  24. 751 5
G ram ofon e le k t ry c z n y  (w zmacn iacz)  
s p rz edam .  Kraków,  Gro dzika 4 , I. p ięt ro ,  
F o to g ra f .  754 0
P łaszcz  m ę s t f  z im ow y czarn y ,  w p i e r w ­
s zorz ędnym  g a tu nku ,  na ś re d n ie g o ,  oraz  
łóżeczko dz ie c ięc ie ,  s p rz e d a m .  Kraków.  
Wi^llsko 30, m. 5. 7 5 6 5
Blam  męski  1 d am sk i  kołn ierz wyd ra  
brąz. ,  fut ro  m ęsk ie  spód  tchór ze ,  ko ł­
n ie rz  bo browy,  klapy,  t an io  sp rz e d a :  
Krakó w, K oc h a n o w sk ie g o  2, m. 2. 762 4 
F u tro  p e rsk i e  n a d a j ą c e  się na r e p e r a c j e  
d rug iego  fu tra  albo na za rę k a w k i  lub 
na  k o łn ie r ze ,  o raz  ź rebce  c zarne  i brąz.  
b. p ięk n e ,  t an io  sp rz e d a :  Kraków,  Ko­
ch an o w s k ie g o  2, m. 2. 7625
F u tro  męsibie k o ty  sy b e ry j s k ie  z k o ł n i e ­
rzem fokow ym oraz  pa lt o  sp rz edam .  Kra­
ków Czarn ie ck ie go  12, m. 1 0 . 76 28
E n cy k lo p ed ię  „ Ś w i a t  i 2 y c l e “ , r azem  c a ­
łość  5 tomów, s ta n  now y sp rz edam .  Kra­
ków,  S i em irad zk ieg o  17. m. 1. 7632
F o r te p i a n  k róc iu tk i ,  czarny , k o n c e r t o ­
wy, p ie rw sz o rz ęd n e j  marki  z ag ran iczn e j ,  
n owoczesny ,  na k w a d r a to w y c h  no gach , 
t an io  szybko do s p rz e d a n ia .  Kraków, 
S i em irad zk ieg o  17, m. 1. 76 33
E ie k iro lu z  s p rz edam  t an io ,  s t a n  b a r ­
dzo dobry.  Dębn iki,  S zwedzka  5 m. 2. 
KIHm duży 4 X 3 ,  p ian ino m ark i  Fibigc-f 
dobry  s ta n  sp rz e d a m .  Kraków,  Król, 
Jadwig i  105, m. 3. 382
Maszynę  Si ngera  k r y tą  d a m s k ą  1 .k ra ­
w ie c k a  sp rz e d a m .  Krakó w, Spoko jna  16 
m. 7,  bo czna  C zam o w ie jn k a .  33 3  
Piękny obraz  S i c hu ls k ie go  6 0 X 9 0  cm 
o k a z y jn i e  do s p rz e d a n ia .  Kraków. * w .  
S t o a s l j a n a  ! 7 ' 3  3*13
F o r te p i a n  w ie d e ń sk i ,  do bry,  dług i,  t a ­
nio s p rz e d a m .  Kraków, Bon ero w sk a  2  3.  
Unrierw ood m asz y n ę  do p i sa n i a ,  s ta n  
b dob ry ,  p a te fon ,  oraz  w a g ę  u ch y ln ą  
( s to łow ą)  s p rz edam .  W ia d b m o ść :  Biuro 
M ajewski ,  Kraków WW. Św ię tych  8. 
F u tro  Czarne m ęsk ie  p iżm ow ce, kołnie rz  
fok a  s e ls k in  s z a lo w y  p ie rw szorzędne ,  d r u ­
c ie  Czarne na  b ib ero k a c h  tań sz e  k u r tk a  
j e s i e n n a  w e łn ia n a ,  buty gu m owe s p rz e ­
dam. Kraków,  P i e ra c k ie g o  5  6.  od 11 —  
14 i 16— 20. 8 6 2
Buc ik i sp o r to w e  n ie p r z e m a k a ln e  bawole  
i m ia s to w e  42, w i a t r ó w k a  s k ó ra  ir cha  
b jo n zo w a ,  d r n g a  lo d em o w a ,  z im ow a k a ­
m iz e lk ą  s p o r to w a  w e łn ia n a  r ęk a w a m i ,  
w sz y s tk o  w b. d o h jym  s te n i e  sp rz edam .  
Krakó w, P ie rack ie K )  5 6,  od 11 — 14 l 
16— 19. 86 3
U bran io  ś lu bne  czarne ,  b. dobry  s ta n  — 
s p rz e d a m  tan io :  K raków ,  K ro w o d er sk a  
29 p a r t e r  lew o.  690 7
P okó j j ad a ln y  w dobrym s t a n i e  na s p rz e ­
daż .  Kraków-Podgórze,  ul  Smolki 8 — 
sklep,  6 9 6 3
W ózek a u tk o  l o ó fau tko  k rem o w e  s p r z e ­
da ok a z y jn i e :  Kraków,  św. S e b a sH ^ n a  
16 m. 28 of ic.  6987
F u tro  p e r s k i e  w dob rym  s ta n i e  o k a z y j ­
n ie  do s p rz e d a n ia .  Ł a s k a w e  zg ło szen ia :  
Krakó w, u l .  B a to re go  L. 24 m. 2. 
P i a n in o  Hoffmanna , a n g ie l s k a  m e c h a n i ­
ka. p e te o p a n c e rn y  o k azy jn ie  do s p r z e d a ­
nia Kraków.  Z vb t ik iewicza  18 m. 1. 
S to !lk  b r td p e t ew y  m a c h c n ,:owy tan io  
sprzedam/.  W iado tnóść :  Krakó w. Szlak 
28. m. 3 753 0
Bi b li o tek a  w ie d e ń sk a  (2 części )  duża.  
p a k o w n a ,  s t a n  dobry ,  do s p rzed an ia .  
Krak ó w  Po dgórza ,  ul .  Braci  Dud zińskich 
9, m. 13. 7 5 8 4
Ko»dry ciepł e  ł adne  m a ło  u żyw ane  — 
sp rz e d a  Kraków,  św.  M a rk a  19. *óg 
F ło r !a n s 'k ;« j .  Sk lep.  .  8871
Kołdry p^ękme. jto s p rz e d a n ie .  P ra co w n ia  
Kołder Kraków,  ul, Rnow odere ka  30,
orc. n 7493
F o r te p i a n  kró tk i  k n y i b w y  pe łnop an-  
cerny . h okazy jn ie  sp rz ed a  Kraków 
Ołunc 4. m 2. ofic p a r t e r .  460 5

M aszynę do po<toos®eni:a o c z e k  w p o ń ­
czo ch a c h  da ra s ib ic h . „OKA“ , ok azy jn ie  
s p rz edam ,  z g ło s z e n ia :  Krakó w, Przemy- 
sika 2,  m. 6,  od godtf. 17— 20 - te j ,  dwa  
razy  dzwonić.  777 4
F u t ro  m ęsk ie  s p o r to w e  b ronzow e ,  spód  
b a ra o y  s tr zy żo n e ,  n e s e s e r  s k ó rz  ny p o ­
dróżny, sp rz e d a m .  W ia d o m o ść :  Krakó w, 
S t a ro w iś ln a  18,  m . 8,  od  11— 1. 
S p rzed am  ł ańcuszek  złoty,  p i e r śc io n e k ,  
ko lczyki,  z e g a re k  m ark o w y ,  s r e b r n e  i 
p l a t e ro w e  n a k ry c i a  s to ło w e ,  piękny  e l e k ­
t ryczny szafkow y p a te fo n ,  p lecaki .  Kup­
no — Sp rzedaż  Kraków, S t ia d o m  i9.  
M eble: Sy pialn ie ,  j ad a ln ie ,  gabine ty ,
różne  meble  po jedyncze ,  używane , p o l e ­
ca o k azy jn ie  Hala Meblowa, Kraków,  
ul. -4irodzka 59. ' 9 0 8
S przedam  syp ia ln ię ,  t ap c z a n ,  dyw an 
p e rsk i ,  ob razy  K o ssa k a  i innych m a ­
larzy,  zegar ,  p a te fo n .  Kraków , Kraków, 
s k a  35.  Kupmo-sprzedaż u e b l i .  4 604

nlatrymonialne
P i n  kiulttoralJiy, do Lre j p r eE t^ c j l ,  Średni 
w iek ,  pozna  z b raku  zmajomiości - P an ią  
I n te l ig e n tn ą ,  m il ą ,  ł ad n ą ,  zg rabną ,  m a­
t e r i a ln i e  n iez a leż n ą ,  o ko ło  35 do 40 la t  
Cel m a t ry m o n ia ln y .  Zgłoszeni a  Goniec 
Krak.  Krakó w, „Nr.  589'8“ .
F achowiec ,  wiek  ś re dn i ,  w iększe  mńe- 
szikanie,  c zęśc io w e  u rządzen ie  i n te resu ,  
ożeni się z p a n ią  dobrze  s y tu o w a n ą  
k tó ra  d o pom oże  do us a m o d z ie ln i en i a .  
Z gł os zenia  Biuro • Og łoszeń  K ra jn a ,  Kra* 
ków, Adnl f-H itlc r-P la tz  46,  po d „ 1 5 2 “ . 
K u ltu ra ln a , bardzo  miiła ptfflfi, u m ie j ą c a  
p ro w a d z ić  przedsi .ębiorstiw-o,  pozna  pa na  
o d p ow iedn ic h  w a lo ró w  w c e iu  matry in .  
Kbzwiedzeni  niew ykluczena .  Zgł. Goniec 
Krak.  Kraków,  „ N r .  7 8 7 0 “ .
W do wą  sy m p a ty c zn a ,  b londynka,  z m ie ­
s z k an ie m ,  l a t  46 .  p r ag n ie  poz nać  pana 
s ta r s ze g o ,  f ac h o w c a .  Zgłoszenia  Gomec 
Krak .  K raków ,  „Nf.  7 8 7 2 “ .

Naulca i w ychow anie
jyyucia  s ę  o  irA rk im  czas ie  »  kursie  
1 in d y w id u aln ie  j ę z y k a  n iem ieck ieg o  
I ra n c u sk ie g e .  a n 6 ic- lskiegi, wggie  s i n e ­
go 1 ro s y j s k .e g o  Kól iwersńc ja.  k o respun  
d e a c j a  t lu m a rz e n  a.  t a k - e  p-.moc w ba ­
u e r  Zc w szys tk ich  p rzedm io tów,  -g ie -  
s z em a  w s e k ie i a z i a .  le od  godz. 8— 12 

od 15 K r a k iw  Jana  . .  i r  IT 
Zazbinhu Cz esław, d łu g o le tn i  p ro le '  or 
W; ż s . c j  Szkuty M u ' ,  im. Chop ina  w W a r ­
s z aw ie  u dz ie la  l ek c j i  śp iewu so l.  w Kr - 
k owie ,  r ’a t  K az im ie rz a  W i- lk ie g o  6 m. 
12 Zgłoszer ia 3— 5 od 2 s ty czn ia ,  
. g z y k a  n iem.,  an g . ,  i r a n c u s '„ a g o ,  wyu­
cza w kirótoiim c z as ie ,  w każdym  zakre -  
s :e ,  ' a  ą m e to d ą ,  ru ty n o w a n a ,  dypt. 
a a u c . y t / f t k j  Wynik g w a r a n to w a n y ,  ce ­
ny p rzy s t ę p n e .  Z g ło saen ia :  Kraków , ul. 
C ieszyńs ka  4  m . 11.  7 6 3 4

■R6zne

Zguby k r a < 2 i c > a

B łagam  uczciwego zn a la z c ę  o sw r o t  d o ­
kum entów.  ś w ia d ec tw  l e k a r s k ic h  oraz  
kinezy, zg u tr o n y ch  w t r a m w a ju  Nr. 3, 
między Rynk iem a Pędzńchowem dn. 2G.
XII.  44 o godz.  6 wi*2cz. , pdd  a d re s e m :  
Zof ia K c k a re w a .  K raków ,  ni .  Ł o k ie tk a  1, 
m. 3. Oddaw ca  o t rzy m a  dużą  n ag ro d ę .  
D nia U .  XI.  194 4,  mriędzy s-taęją Tr ze­
b in ia — Krakó w,*  w po c ią g u  oso b o w y m ,  
p rzychodzącym  z  Namrslau d-o K ra k o w a  o 
godz. 2'2, s k ra d z i o n o  4 pa czki rzeczy, 
w kitórych z n a jd o w ały  się a k ta  n o t a r i a l ­
ne na krjpoo dr lalku na  sit .  R a d o ść  pod  
W a rs z a w ą  i d m g i^ j  działki: w m a j ą tk u  
hT. R o s ^ jw oro w rk ch  w pob liżu sl .  G ar ­
wol in ,  ko le1! N a d w iś l ań sk i c h ,  na n a z w i ­
sko Wiod.Timiierza N ik o ła jew a  i inne 
dowod y o s o b i s t e ,  o a w re t  k-tórych p-roszę 
poci adiresera:  W e l i c z k a  po d K ra k o w e m ,  
ul.  P ie ra c k ie g o  9, m. 2, d la  WlodziTiT e- 
m a  N ik o ła j e w a  7^01
Zgubiono dn. 20.  XII. 1944 r. po r r te l  
z  dokimnenitam} w t r a m w a ju  na  liniii Ero- 
no wice— M a g is t ra t :  Kenimkartę,  Kar tę
P racy ,  A u sw e is  od o k o p ó w  I i II,  p r z e ­
p u s tk ę  n o c n ą  : pi  en ądze w raz  z Innymi 
n o t a t k a m i  na nazwi.sko: Grus zczyński
W ik tc r,  zam. Kraków.  K ra k o w sk a  52, m 
43. UCTJciwego z n a la zcę  pnosi się o zwro t 
pod wyżej wym ien ionym  a d re s e m .  7 728

Obiady s m aczne ,  dom owe ,  p o lecam .  Kra ­
ków,  Marika 20,  m. HO. I. p i ę t r o .  787 3 
T r a n sp o r ty  p la to u a m i  konn ym: w Kra­
ko wie  i poza  Krak ó w  wykonu je  o k a z y j ­
nie* „P iont ie r"  Kraków, S to la r s k a  9, I. P. 
Zg łoszenia  ptpzyjmjaje od  9— 1-szej.
Kto wypożyczy fo r t e p ia n  do  ćwiczeń.  
Z gł os zenia  Kraików, K o n ie d e ra c k a  27/13. 
P ro szę  o p o d a n ie  a d re s u  p:  MO'ki'zyszew- 
s k ie g o  ( p ra w d o p o d o b n e  brzmnenie n a ­
z wiska)  z Warśznwy-Żol iiborza,  uf. Sie- 
mtradzfelego 9,  k tó ry  w dn. 29 s ie rpn ia  
b. i .  o godz.  14 n ap rzec iw k o  dom u Sło­
w a c k ieg o  32„ poż yczy ł dla s io s t ry  swoje j  

od m ęża  megjo f u t ro :  ź re b a k i  brązowe 
z czarnym  sikumksowym k o łn ie rzem .  H e ­
l ena  P o z n a ń s k a ,  Bron iszów ,  p o w .a t  M ie ­
c hó w. 6 288
O l ka w p o ń c z o ch a c h  pod n o szę  szybko 
i t an io .  Przyijimiutję c e ro w a n ie .  Krakó w, 
Lu be lsk a  21,  m. 15.  9596
Ś nlogow co, te rm o fo ry , k a lo sz e  ł opony 
r o w e io w e ,  szybko i t an io  wulkan izu ję .  
Kraków,  S łoneczna  17 m . ’ 3. 4 5 3 5
F o to k o p ie  d o k u m en tó w  wyk o n u je  n a ­
t y ch m ias t  Dom F o to g ra f ji ,  Bielec, Kra ­
ków,  Karm el ic ka  50- 474 2
P luskw y oraiz wsze lk ie  r o b ac tw o  wraz  

z za ro d k a m i ,  tępi  r ad y k a ln ie  gaz , .BF“  
o raz  o d szczurzen ie  p rze p ro w a d z a  d ezy n ­
fekc ja  „ A z o t "  —  Kraków, Dietl a 19 7, 
teł .  183-31. Ta rnów,  W ało w a  3. 476 4
K o n cesjo n o w an a  h o d o w l a  psów „ S o k ó ł "  
Kraków;  Wola  Duchacka ,  Kośc iuszki  7 1 
(Dwór).  Hodo wla,  kupn o, sp rz edaż ,  t r e ­
s u ra ,  wyc hó w (p en s jo n a t )  r ep ro d u k tu ry ,  
p o rad y  fachow e .  Karm:  su c h a ry  mącz- 
n o -m ięsne .  . 4851
O brazy s t a r e ,  zu-lszczone, bez  po dp isu ,  
m a l a r s t w o  zag ra n icz n e ,  po lsk ie ,  przy- 
ni eść  do f ac h o w e j ,  b e z p ła tn e j  o cen y :  
Kraków,  Łobzowska  6, Sa lon obr azów .  
Kaw ę z ia r n i s t ą  p rzy jm uję  do pa le n ia .  
S t a n i s ła w  W ach el ,  Kraków,  Długa 53. 
S n iego wco, k a lo sze ,  pe le ryny , płaszcze 
g um ow e, to reb k i  i teczk i p rzy jm u je  do 
n a p ra w y  f ir m a  „Pod-olanka**, Bi skupia 6, 
P rzy jm ę  ch ło pca  lub dz ie w czynkę  w 
wieku od 10 mieś .  do 4 l a t  za sw oje .  
Zg łoszen ia :  M. Kozubowa.  K ra k ó w ,  W a r ­
sz aw s k a  37, m. 1 703 8
P ro szę  K aro la  Olszew skiego , k tó ry  2-go 
l i s to p a d a  br.  w y je c h a ł  z Chmie ln ika  do 
K ra k o w a  o p o d an ie  ad re su .  Halin a  Ff.y- 
ka cz.  71 40
P ian ino  lub f o r t e p ia n  p rzy jm ę  na p r z e ­
ch o w a n ie  Itcb wypożyczę  do czyst ego  
m ie sz k an ia .  Zg łuszen ia :  K ra k ó w  K ra ­
k o w s k a  7.  sk le p  z p o r c e l a n ą .  5842 
Sz ukam d z ie rżaw y s k le pu  z k o n c e s j ą .  
Oferty Goniec Krak . Kraków,  „Nr .  
7 1 1 7 “ .
Sklep b ran ż y  g o s p o d a rc z e j  w dobrym  
p u nkc ie ,  dobrze  p r o sp e r u ją c y  w pełnym 
r uchu  w ydz ie rż aw ię  lub p rzy jm ę  w s p ó l ­
nika  z k a p i t a łe m  I w s p ó łp ra c ą .  W iado­
m o ś ć /  Kraków W oln ica  2.  Sklep c u k ie r ­
niczy.  720 7
Która z P ań  zech ce  pomóc m ło d em u  
e w a k u o w a n e m u  z Warśza.wy. Ł a sk a w e  
zg ło sz e n ia :  Goniec Krak .,  Krąków,  „Nr .  
7 2 8 7 “ .
"kołdry  wyk o n u je  soli dmie i szybko P r a ­
c o w i t e  Koł de r,  K raków , ul .  K ro w o d er sk ą  
30. 9 f ic . .  II. 7 4 9 4

Jfóh iN K ES  & Cp  ,  GmbH.
ZWEIGNIEDER- 

LASSUNG 

K R A K A U  

Jo h a n r -H  Her 
S traB e  59 

Tele f .  212-61.

p r z e p r o w a d z a  t r a n s p o r t y  ze w s z y s t ­
kich m ie j sc o w o śc i  w Niemczech,  w 
w a g o n a c h  zb io rowyc h,  pirzez K a towi­
ce do K ra k o w a  i Częs tochowy, zaś  
z K ra k o w a  do Częs to chow y,  J ę d rz e ­
jowa, Kielc.  Łowicza,  Nowego T a r ­
gu. P io t r k o w a ,  R a d o m ia ,  S k ie rn i e ­
wic,  Ta rnowa .  Z a kopanego  i t .  d.

K o t f f f s
i'plac M a te jk i C„ b

p o < c c a

fu tr a ,  b ie lizn ę  

k o łd rę , błam y, 

b u ty , tk a rp e ty .  

ręk a w ic z k i 11. p.

k ry sz ta ły  a p a r  
fo to g r .,  z e g a rk i, 
a k b rn e o n y , t l i ­
m y, o b razy , s e r ­
w isy , za s ło n y  Itn .

C E N T  Z H I 2  G N E 1 1

i s H
w szelkiego ro d z a ju  poleca 

SK Ł A D  MEBLI 
B-csa K.& Z. SZCZUREK  

Sp. z o. o .  

Kraków, ul. S tolarska 7.

Sprzedaż-K upno
Kraków, ul. D ługa 17.

f p rz e o a j e  i ku pu je  w sze lk ieg o  ro­
dzą  ricOZ,

K 5 I A Z K I
o a c y k lo p e d je  a lbum y

k u pu je  —  płaci  wysok ie  ceny

A m yk w arjat S A D A M
K raków . Szp i ta lna  1< ir< g  T o m asza).

S Z C Z U R Y
m asow o tępi w łasn em , tro d k a m  

Odpl uskwlan ie  p rzep ro w ad za  
O e  i  y a  t  o k t , a  „ »  I  O T“

Kraków uf O f l a  1S/7.
Telefon  183-31.

Sasin Dzieł Sztuki
Pi:eca obrazy wyt '.tnych malarzy 

Bezpłatna ocana — Kupna

SKLEP KOMISOWY
 K reków___

Z w ie r z y n ie c k a  L. 8

p o leca  t an io : - l i s y .  l u l r a ,  b łamy, u b r a ­
n ia  m ęsk ie ,  p ł a szcze ,  p a n to f l e ,  c i e ­
ple.  o r a z  p rzy jm uje m y do szyb kie j  

sp rz edaży  w sze lk ą  g a rd e ro b ę .

W SALONIE SZTUKI
fc. W A W R Z E C K 1 E G O  

K ra k * w  — H i c s  W if ln a  Nr. f,
amjwiekftTST w ybór  dzi«4 u  te. ki

n*jprxyotepnif.1s7*e

OBRAZY
stare zniszczone malarstwa 
zagran czne polszic irzynleś

d o  f a c h ó w ? ]  ■ 

t e z p ł a t n e j  o c e n y  •

K ra k ó w , Ł rh z o w s k a  6

S a lo n  O b r a z ó w

Uw aga na adreai 

Kraków, ów. 7om asza 26.
K onces. CarzcŁci.iański

ptoileca:

e fe k t o w n e  luryszrtaly, srWo,  p o r c e l a ­
nę,  komę-Ieity do wódeik,  s r e b r a  s t o ­
łowe,  piąkrne di-wany, kiil imy, wie le  
o b r a z ó w  znanych  m a la rę y ,  pozatte® 
ko m p le ty  b ie li zny  p o ś c ;e lo w eJ ,  t ak ż e  
poiedyriicze swtoitoi, r ęczn ik ,  koł dry 
p u chow e ,  p o n a d to  w ie le  i n t e r e s u ­
jąc y c h ,  p i ęk n y c h  d ro b ia z g ó w  i  l igu- 
zek ,  n a d a j ą c y c h  s l ą  na  m:4e upomiuW 

gw iazdkow e .

Przyj mu >rry w komis 
w szystko.

W ydaw nictw o „Goniec Krakowski", Kraków, W ielopolu 1. — .Toleton 22061.


